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PHENUMEfttTA:
miesięczne « e  Lwowie 
13-00'l,z dostawą do domu 
15‘OOK, z przesyłką w Pol­
sce 15-00 K. (Mk. 8-5C), w 
'a.iyi h państwach K 17-->0 
Za zmianę adresu do­

płaca się 60 h. 
C e n a  p o je d y n c z e g o  
n u m e r u  n a  c a t j m  

o b s z a r z e  P o ls k i

6 0  h a ! .
( 3 0  f e n . )

r 1 f T H L W 0 W £

wychodzi codzienni* o godz. 6 rano, w poniedziałek o gedz. II rano

CĆNY UaLbS.ŁIIl
Ogłoszenią za 1 wiersj 
nonp.lubJ :go miejsce K L 
Paski na sir. tekst.o iOO'/j 
drotej. „Nadesłane* i 
„Nekrologia* za wiersz 
.lonp. s U.— „Komunikaty* 
i wiad.prvw.po kronice za 
wiersz uonp. 5 k. Urodne 
ogł. po ćiO h. od wyra­
zu zwykłym drukiem a po 
60 hai. tłustym drukiem. 
Dla poszukujących pracy 
zwykł druk. po 20 h., tłu­
stym po 40 u. Ogłoszenia 
na niedzielę i święta o 

10“/, drożei.

R e d a k c ja  przy ulicy Ossolińskich I. 15. L u m in is t r e i  przy ulicy Chorążczyzny !. 26.— Redaktor przyjmuje wyłącznie między godziną 12—1. iliura Administracji 
ołv artc codziennie od sączmy 6-ej rano do godziny 6-ej wieczór. — Adres tla telegramów: „Kurier*-, Lwow. — Rękopisów nie zwraca się. — Telef. redakcyjny 482. K 

W W a r s z a w ie  prenumeiatę przyjmują i p ijedyncze egzemplarze sprzedają: Biuro dzienników „Promień", ul. Widok 19, oraz Admin. „Gazety Lud.", ul Świętokrzyska 17.

N aklauem  bpódti w yd aw n iczej „Kurjera L w ow skiego" R edaktor n acze ln y: Jan D ąbski.

nieć protestujmy p w iw  
prowizorium Galicji wsctiodniej

zwołany przez polskie stronnictwo ludowe, odbę- 
azie ste dziś w niedziele o godz. 10 przedpoł. w 
sali Sokola Macierzy przy ul. Zimozowicza. Prze­
mawiać na nim będą posłowie: wicemarszałek

Bojko, Dąbski i Bryl.

Nowy gabinet
ulworzeny,

PROGRa M WIĘKSZOŚCI SEJMOWEJ.
(Od naszego korespondenta warszawskiego.)

Warszawa, 13. grudiiia 1919.
W czoraj późnym wieczorem doszło nareszcie 

do utworzenia nowego gabinetu, pod prezydenturą 
p. Skulskiego. Gabinet doszedł do skutku na pod­
staw ie porozumienia i programu większości, jest to 
więc pierwszy gub,net par amentarno-facimwy w 
Jpylsee. Różni sie on tern od dotychczasowych 
jMbtuUów w Polsce, ze ma program pracy i ten 
program rnoze przeprowadzić, bo ma za sobą wię- 
kazoJć postów sejmowych. P rogram  trzej poda­
ny, przyjęty przez stronnictw a większości, daje 
pojędie, jaik ogromnej pracy Sejm obecny musi w 
Przeciągu krótkiego czasu dokonać.

Po blisko rocznem trwaniu gabinetu, k tó ry  był 
bezprogramowym  i lawirował pomiędzy lewicą a 
praw icą i dlatego mało robił, społeczeństwo po 
ski-e przyjmie utworzenie gabinetu, opartego o 
większość z uczuciem ulgi i naaziei. W ychodzimy 
z tego niepoczytalnego stanu, w  którym  żyliśmy 
dotąd. Jest nareszcie ktoś odpowiedzialny ®a pra­
cę rządu. Kończy się okres bezrządu, może nare­
szcie nastanie okres odpowiedzialnej pracy.

Utworzenie większości sejmowej i w yłonie­
nie rządu parlamentamegf) uratow ało parlam enta­
ryzm w Polsce. Była to chwila ostatn a dla ra to­
wania autorytetu Sejmu, bardzo już w  opinji pu­
blicznej podkopanego. Uporządkowanie działalno­
ści Sejmu i rządu wzmocni nasze państw ow e 
stanowisko na zewnątrz, bo to, co się działo w 
okresie tworzenia gabinetu, w yw oływ ało ironiczne 
uśmiechy ze strony  przedstawicieli ententy.

Z wielkiem zadowoleniem powitać należy fakt, 
że pierw szym  punktem programu pracy sejmowej 
większości będzie konstytucja, w  głównych za ry ­
sach już przez stronniolwa większości ustalona. 
Państw o bez konstytucji jest gmachem bez funda­
mentów. W okresie przesilenia w yraźnie się prze­
jawiło, jakie niepowetowane szkody grożą pań­
stw u bez konstytucj*.

W itamy też zapowiedź zrealizowania reformy 
rolnej, która była dotąd pięknym dokumen­
tem działalności sejmowej, dokumentem, 
niestety tylko papierowym, bo nie zaczęto nawet 
retorm y rolnej realizow ać; obecnie wprowadzenie 
jej w życie pójdzie szybkiem tempem.

Utworzenie większości sejmowej i powołanie 
nowego rządu jest dziełem Polskiego Stronnictwa 
Ludowego. Stronnictwo to było liczebnie za sła­
be, aby samo mogło wyłonić rząd, więc musiało 
pójść t.a kompromisy, musiało tu i ówdzie ustą­
pić, bo tegp wymagała konieczność. Z radością

Gabinet ufwonony.
W arszaw a. (PA T .) Na zasadzie układu , jaki 

s tan ą ł pom iędzy P. S. L. a Nar. zj. lud., C hrzęść  
Nar. Z w iązkiem  robotn. i Zjedn. m ieszczańskiem  
zosta ła  p rzed łożona N aczelnikow i P ań s tw a  na 
stępu jąca  lista p rzy sz łeg o  gabinetu . P re z y d e n t 
min. Leopold Skulski (nar. zj. lud.), sp ra w y  
w ew n. S t. W ojciechowski, sp raw y  zew n. St. 
Patek, p o d sek re ta rze  stanu  M. Seyda (nar. lud.) 
i Jan Dąbski (lud ), sk arb  W i. Grabski (nar. lud ) 
koleje Kaz. Parter, przem ysł i handel Ant. 01 
szew ski, poczta Ludw ik T ołłoczko. ro b o ty  publ. 
Andrzej Kędzior (lud.), ro ln ic tw o  dr. F r  B arde l, 
ap ro w izac ja  St. Śliw iński, ośw ia ta  T ad . ło p u ­
szański,, ochrona p racy  E d w ard  Pepłow ski (n 
z. ri), sp raw ied liw o ść  Jan  M orawski, sp ra w y  
w ojskow e L eśniew ski lub Sosnkow ski, m inister 
dla byłej dzieln icy  pruskiej W ł Seyda (nar. 
lud.). F unkcje d y rek to ra  gł. urzędu  , ziem skiego 
ma sp raw o w ać  na raz ie  S tefczyk . P . S. L. z a ­
strzeg ło  sobie jednak m ożność w yznaczen ia  na 
to  stanow isko  k an d y d a ta  posiadającego  odpo­
w iednie kw alifikacje  facjiow e i g w aran tu jąceg o  
bezstro n n o ść  t)Olitycznąfc Ze w zględu  na nie- 
ob&cnoAO w  W a rrg a w ie  St. P atka  faukcje -kie­
row nika min. sp ra w  zag r. pow ierzone b y ć  m ają 
p o d sek re ta rzo w i stanu  W róblewskiem u.

W arszaw a. (PA T .) N aczelnik P a ń s tw a  w y ­
s to so w ał do d . Leopolda S ku ,sk iego  następu jące  
pism o:

,,Do P a n a  L eopolda S kulsk iego , P o sła  do 
Sejm u U staw o d aw czeg o  w  W arszaw ie .

M ianuje P an a  P rezy d en tem  M inistrów  Rze­
czypospolitej Polskiej.

Jednocześn ie na w niosek  P an a  pow ołuję na 
urząd  m in istra  sp raw  w e w n ę trz ry c h  pana S ta ­
n is ław a  W ojciechow skiego , na urząd  m inistra 
sp ra w  w ojskow ych g enerała-po ruczn ika Józefa 
L eśn iew sk iego , na urząd m in istra  sk a rb u  pąna 
W ,ad y siaw a  G rabskiego , posła do Sejm u usta­
w odaw czego , m in is tia  sp raw ied liw ości p. Jan a  
klabdzyriskiego, m in istra  w yznań  religijnych i o- 
św iecen ia  publicznego p. T ad eu sza  Ł opuszań ­
skiego, m in is tra  p rzem ysłu  i handlu p. Antonie­
go O lszew skiego , m in is tra  ro ln ictw a i dóbr pań­
s tw o w y ch  p. d ra F ran c iszk a  B ard la, posła  do 
Sejm u u staw o d aw czeg o , m in istra  koleji że laz ­
nych d ra  K azim ierza B artla , m in ist-a poczt i te­
leg ra fów  p. L udw ika T ofoczK e. m in istra  robót 
publicznych p. A ndrzeja K ędziora, posła ao  S ej­
mu u staw o d aw czeg o , m in istra  aprow izacji p. 
S tan is ław a  Ś liw ińskiego, m in istra  p racy  i o p ie ­
ki społecznej p. E d w ard a  P ep łow skiego , m ini­
s tra  b. dzieln icy  pruskiej p. S tan is ław a  S eydę, 
posła na Sejm  u staw o d aw czy .

M ianow anie m in istra  s p ra w  zew n ętrzn y ch , 
zd row ia  pnblif-zrego o ra z  sztuk i i ku ltu ry  na- 
* a p  po p rzed staw ien iu  p rzez  P ana w n io sk ó w  
uzupełn ia jących . Aż do  pow ołania m inisto t 
sp ra w  zagran icznych , ty m czaso w e k ierow ni­
c tw o  ST^aw tegoż m in is te rs tw a  pow ierzam  p. 
d row i W rÓDlewskiem u. po d sek re tarzo w i stanu 
w  P rezy d ju m  R ad y  M inistrów .

W a rsza w a , B elw eder, 13. g rudnia 1919.
N aczelnik P a ń s tw a  tpodp Józef Piłsudski).

Patek nrzsdłożył p. Cłemencesu
nowy memorjał w sprawie Polski.

Kranów. (Teł. wł.) „Głos Narodu" otrzym ał z nowy memorjał w sprawie p olskl. P. Clemenceau 
Paryża depeszę z doniesieniem, iż delegat polsk> j stanął bar duo serdecznie po stronie Polski. Memo- 
P atek podczas osobistego przedstawienia się pra- ri!ał ten, jak wogóle spraw a Galicji wschodniej,
zesowi ministrów Clemenceau, poruszył ponownie 
spraw ę polska. Konferencja na ten tem at trw ała 
bardzo długo. P. Patek przedłożył p. Clemenceau

stanie ponownie na porządku dziennym posiedze­
nia Najwyższej rady koalicyjnej.

Przymierze obronne francusko-angielskie.
W iedeń. (PAT ) B. K. z B erlina. „C o rie rre  

della S e ra "  podaje z P a ry ż a , że C lem enceau za ­
proponuje ze w zględu na stanow isko Stanów  
Zjednoczonych i na wzm agająca się w ew nętrz­
ną konsolidację Niem iec przym ierze obronna 
m iędzy Francja a Angl!a» do którego mała przy­
stąpić także W łochy, Bclgja, Rumunja, Grecja. 
Aby w y jaśn ić  sy tuac ję , m ają b y ć  najp ierw  za­
łatw ione zagadnienia azjatyckie i tureckie. Tur-'

cja pozostan ie  pod kontrola koalicji, atoli nie 
zan iechano  jeszcze pro jek tu  dyskusji nad kw e­
stią samodzielnej Armenji. Francja ma otrzym ać 
Syrję, Anglja P alestynę i M ezopotamię.

W iedeń. (PA T  ) 3 . K. z P a ry ż a . „Matin" do- 
nosi z R zym u, że W łochy domagają się w  za ­
m ian za p rzy stąp ien ie  do p rzy m ie rza  angielsko- 
francuskiego  spełnienia w szystk ich  sw oich  za  
dań n.: Adriatyku.

podkreślić należy, że te kom prom isy nie na-usza^ą Jeżeli chodzi o charakter nowego gabinetu 
w CTiezem dem okratycznego programu PSL. Dowo- ! będzie on w swojej większości postępowy, brak. 
dzii tego dem okratyczna konstytucja' przewidującą w nim polityków bojowych, wskutek czego ła- 
jednoizbowy Sejm i uratow anie zasady retormy twiejsza będzie możność zharmon.zowania pracy, 
rolnej, uchwalonej 10. lipca 1919, . . i W zasadniczej oipozycji do nowego g a b in e t
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będzie zdaje się tylko PPS. I klub Stapińskiego 
(12 pos.). Narodov.j demokraci, którzy w gabine­
c ie  mają 2 cafouKów, jbędą uprawiać życzliwą

•neutralaoćó, t ‘
'  ■

Gabinet przyszedł do skutku w śród dągłyeh  
itifryrt, które zm ierzały do tego, aby tw orzące się 
dziefo zwiszaz/yć i partje większości rozbić. Intryg 
tych nie zaprzestano do ostatniej niemot minuty. 
Kiedy utworzył się gabinet, „w ysocy intryganci** 
chodzili po Kurytarzu i zachęcali do rozbicia. Po* 

!rozumienie rw ało ię ciągie. Dzięki jednak silnym 
nerwom przyw ódców  ludowych, przetrw ano 
w szystko i gabinet przed północą pjfeyszedf do 
skuikiu

Oby on rozpoczął nową erę parlam entary ­
zmu mocnych rządów w Polsces

P11 1 P B                tmm ip — i i . n . i  p . i i i

Przeciw prowizorium.
PRO TEST L W Ó W 4  W SPRAW IE GALICJI 

W SCHODNIE I.
CtletTi w y ra żen ia  zb io ro w eg o  p ro testu  

im ieniem  całego polskiego L w ow a, prezydjum  
m ias ta  p rzy g o to w u je  w ielka  ak c ję  m anifesta­
cy jną. w  k tórej w ezm ą udział szerok ie  w a rs tw y  
naszego  sp o łeczeń stw a, bez  w zględu  w  partje  
po lityczne.

Na zap roszen ie  p rezyd jum  Izb y  ręk o d z ie l­
n iczej odby ło  się w czoraj pod p rzew odn ic tw em  
p rezesa  J. S ch irm era  zebran ie rep rezen tan tó w  
korporacji rękodzieln iczych , zw iaków  i s to w a­
rzy szeń  celem  uchw alen ia  u rząd zen ia  zb io ro ­
w e j m anifestacji.

W obec tego. iż akc ję  m anifestacy jną ujęło 
'iw sw e ręce  p rezyd jum  m iasta , na w niosek  p. 
C hajesa  postanow iono w y słan -e  delegacji do 
y arząd u  tn ias ta  ze zg łoszeniem  akcesu  w szy st­
kich  rep rezen to w an y ch  na w czo ra lszem  zebra  
piu zw iązków , z rzeszeń  I tow arzystw .

PRO TEST KRAKOWSKIEJ RADY MIEJSKIEJ 
'a PRZECIW PkOW lZORJUM .

' , Krakówl (PAT.) W czoraj w  południe odbyło 
.się posiedzenie Rady m ejśkiej w celu założenia 
,Protestu w sprawie projektu ententy co do Galicj! 
w sdiodti cj. Oprócz silnego kompletu członków 

!k’ady przybył na posiedzenie szereg osobistości 
św iata politycznego i naukowego. Posiedzenie -a- 
gaił prezydent miasta Fedorowicz 1 w skazaw szy 
V<t próbę w yrządzeń a nam krzyw dy narodowej, 
przedłożył imieniem prezydjum m iasta do uchw a­
ły protest następującej treści: W iadomość o posta- 
■ imin mm/mmammamamaammmm
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łZ 7 0 ^ >I X J Z L - -
POW IFŚĆ. T"

(Ciąg dalszy).

— Pewnie, że znajdzie!... Co jej b rak? P rze­
cie nie krzyw a! "M przy»wierdzila spokojnie pani 
W ojciechowa.

— Jeszcze dziś pojadę. Jak robić, to robić! — 
postanowi! Zagnański. Przed wieczorem kazał so­
bie konia do bryczki zaprządz...

— Mam la Interesów nie mało... Nazbierało się 
sprav'unków  w cza.ie orania, lecz już kiedyin- 
Uziej... Dziś ten tu.aj„, włóczy się! — szeptała do 
męża pani Wojciechowa, kiwając w stronę rzeki, 
gdzie ciągnęły sję łąki.

— Franiu. Franiu!.,. Oleiee jedzie do miasta, 
czy  nie trzeba ci czego kupić!... — krzyknęła na 
córkę,

— Nie, mamusiu, dziękuję, nic mi nie trzóbal..,, 
— odpowiedziała dziewczyna z głębi domu,

— Kup jej rękawiczki jelonkowe... 5 tare  po­
darte, dawno o lo prosiła... Trzeba ją trochę ula- 

i godzić!... — szepnęła pani Wojciechowa, gdy wó- 
gek już ruszał.

Pan Wojciech skinął głową,
— Siódmy numer, pamiętaj!... »
Karosz rw ał drogą, wyrzucając wysoko ko- 

[ jy ia ,

nowieniu państw sojuszniczych, oddającego Gal.cję 
w yhodują w  czasow e posiadanie naszego pań­
stwa, a również narzucającego dJ« tej dzielnicy 
projekt trak ta tu  organizacyjnego, kory polskość w 
tym kraju skazuje na zagładę, w yw arło  w tiaszetn 
społeczeństwie Bolesne echo. Przelana krew  i zni­
szczenie kraju w obronie tej prastarej dzielnicy 
Polski, nie może pójść na m arne i nikt nie jest w 
stanie zerwać węzłów pomiędzy nami a pomiędzy 
ziemią, iak ściśle kulturalnie i historycznie z na­
mi złączoną, skąd całe pokolenia nasze niosły 
na wschód pochodnie cywilizacji, postępu i wolno, 
ści. Jesteśfy najmocniej przekonani, że nie zn a j­
dzie się w Polsce rząd, k tóryby ten Laiklat poo 
pisał, Kierując się zasadami praw a i spraw iedliw o­
ści, domagamy się od W ysokiego jsejmu i Rządu 
Polskiego, aby nie dopuścił do podpisania narzuco­
nego nam traktatu! a temsamem nie przyjął przed­
łożonego' s tatu tu  organizacyjnego. W,zyiwamy 
rząd, aby kroczył na drodze utrzym ania s ta ‘ego 
związki tej diziietoicy z państwem polskiem w du­
chu jfcmtiętuej uchw ały sejm., nadającej warunki 
porozumienia obu narodów i zapewniającej wszy 
siki i n jej mieszkańcom pełną swobodę narodow r- 
gio rozwoju. Pu wyższą rezolucję przyjęli zebrani 
jedfiomyśnpe, poczera prezydent zamknął po. le­
czenia. ,

PROTEST KRAKOWSKIEJ Ml ODZIE?Y ^KAD.
Kraków. (i'AT.) W czoraj popołudniu odbył się 

w Collegium Novum wiec ogólno-akadetnfcki. na 
którym  uchwaiono pro test przeciw piojektowi 
Najwyżgzej rady K oalicy jnej w spraw ie Gali cii 
wschodniej oraz wezwano społcczeństv’o polski.- 
do zdecydowanego oporu przeciw tem u projek­
towi.

•v *  l  **

PR O TEST RADY M. W  RZESZuW IE.
(K orespondencja w łasn a  „K uriera L w o w .“)

R zeszów . R ad a  m. R zeszow a na posiedze­
niu w  dniu 11. bm. pod p rzew o d n ic tw em  b u r­
m istrza  d ra  K rogulskiego, pow zię ła  następu jącą 
rezo lucję: . «•. ... .

„R ad a  m. R zeszow a p rze ję ta  oburzeniem  
z pow odu n iesłychan ie  k rzy w d ząceg o  Po laków  
za ła tw ien ia  sp ra w y  Galicji w schodniej przez 
R adę pięciu — zak ład a  uroczyscy p ro test p rz e ­
ciw ko oderw aniu  ziem i czerw ieńskie! p rzez  u- 
tw o rzen ie  z mej osobnej prow incji, ad m in is tro ­
w anej p rzez  s tw o rz en ie  osobne! autonom ii i do­
m aga się od R ządu i Sejm u, b y  odm ów ił pod­
pisu na traktacie.**

Pan Pracław icz siedział w biurze, co się rza­
dko zdarzało I zaraz zauważył w jeżdżającą wc 
wrota bryczuezkę Zagnanskiego.

— Niech pan łon rachunek sprawdzi i sko­
piuje... Fiodor Iwanycz powie panu, gdzie to 
wszyć!.., I list niech pan dziś ierzcze napisze do 
kopalni, a prócz lego niech pan zatciegra/fuje, żeby 
zadepeszowali, albo telefonicznie uwiadomili na- 
tyehm iajt, iak transport złota w yruszy  z kopalni! 
— zwrócił się po polsku do Bełzy. Fiodor Iwa- 
nyc-z pokaże panu. Jak w szyć!.. — powtórzył po 
rosyjsku- Kiwnął głow ą i w yszedł.

— Też nowe obyczaje!,..
Pokaże, pokaże!... Iwanvcz to, iwanycz 

sio... - -  przedrzeźniał z pol k a  Drążków. — Na­
wet po ludzku się n,ie odezwie! A wam co w łaści­
wie powiedział? — zwrócił sie do Bełzy ciekawie.

— Nic szczególnego,.. Powiedział, żeby sp ra­
wdzić i skopiować!...

— No. a o złocie? Co o złocie?
~  O złocie? To pan po polsiku rozumie? 

Acha. żeby telegrafowali, kiedy tranJPOii: w yru­
szy... też mam do nich telegrafować!

— Nowość!... Nigdy tego nie bywało!... Aby 
tylko w ydaw ać spółkowe pieniądze! I po co? 
W ystarczy li.* ownie... Dziesięć razy Usł zdąży, 
nim transport przyjdzie...

— Może po to. żeby było bezpieczniej!...
Drużkow rozśmiał alę.
— Cóż to, drut telegraficzny będzie łrans- 

ro*1u pilnował, co? Zapewne, ie  przydałaby sic 
naszym  kozakom jaką pomnę, ąję ple tyje td e

Protest ludpoćci polskiej powlata borodeóskkgo. 
(iKorcspooćUncja w łasna „Kuriera Lwowskiego”.)

Horodenka, 8. grudnia 1919.
W dpiu 7. grudnia br. odbył sie w HorotmJice 

z okazji obchodu Święta Wolności kilkutysięczny 
wiec, na k ó ry m  cała ludność polska powiatu re­
prezentowana przez swych delegatów bez tÓŁflaiy 
stanu i ręljgji uchwaliła, co na.nępuje:

„Przeciwko uchwale Rady najwyższej zakła­
dam y wraz z całym  Narodem poLkmi js.anowu-y 
i głośny przed całym światem  protest.

Kraj ten, to od wieków prawnie naJeżaca do 
Polski i w iara i kulturą nierozerw alnie z nią złą­
czona część naszej Ojczyzny, której nawet mb 
carstw a centralne nie śmiały nigdy od Pofció od­
dzielać.

Utworzenie zeń od-ęlmego daita autonomi­
cznego z osobnemi granicami, o mieszanym cha­
rakterze narodowym, byłoby identyczne z nowym 
podziałem Polski, podkopałoby niechybnie powa­
gę i suwerenność Państw a polskiego i stw orzy­
łoby z góry warunki dia separatystycznej agitacji 
naszych w rogów  i walki narodowościowej, którą- 
śmy tu na lu i.^ e ! obficie przelaną krwią i męką 
społeczeństwa po i.b in g o  drogo iuż opłacili.

Umęczona i od (> lat krw aw iąca się Polska, 
to óra jolEfia dziś zasłania Europę zachodnią przed 
bolszewicką pożogą, nic śmie być polem dla pra- 
wnopaństwowych eksperymentów, które narusza­
ją jej całość, podkładają pod odbudowę zniszczo­
nych doszczętnie wielką wojną kresów state za­
rzew ia walki i tw orzą groźne niebezpieczeńjtwo 
dia kuł u ry  Zachodu;

Raz złączeni z M acierzą ślubujemy na krew 
i kości bohaterów i męczenników naszych, że 
tąezjiości iej i praw  naszych do tei ziemi krwią 
i życiem przed każaym  zamachem bronić bę­
dziemy!

Stw ierdzając, że w przyjętym  pTzez Polskę, 
pierwszą między wszysfkieini państwami, trak ta­
cie o praw ach mniejszości, znajdują dostateczną 
gwarancje praw a do wolności I swobodnego kul­
turalnego ł narodowego rozwoju także łUdnóSci 
ru.kiei, zamieszkującej Małopolsko wzywam y 
usilnie Rząd i Sejm polski, aby idac. za tyłek (OĆ 
w yrażpną wola Narodu uchwalił s  a n o ^ ż e  ,\yb!Ć- 
lenie oo P ań jtw a polskiego całej, niepodzielnej 
Małopolski i w prow adził w ni/ej jak najrychlej 
jednolitą administrację państwowa*.

Rezolucję te przc łano Naczelnikowi państw a, 
prezydentowi mims|rósv, m arszałkowi Sejmu, mi­
nisterstw u spraw  zagranicznych i ininistersiwu 
praw w ew nętrznych. . ’ v

graficzna, co jx>!cgająca w powszechnej szczere* 
ści, panie, i sumienności.,; C atą drogę Jedynie 
śpią i piją!...

— fipią i piją!.,. A dirżo jcli?...
Drużkow rzucił bystre spojrzenie na wy­

gnańca i wydąi usta...
—  Różnie bywa! T o  tajemnic?... Zależnie od 

transportu,
Bełza nie zauw ażył ani tonu, ani spojrzenia, 

zajęty obserwowaniem  Zosi Pracław iczów ny, 
schodzącej z ganku na dziedziniec. S tanęła w 
bramie j rozejrzała się w ahające w  obie stropy 
ulicy.

— Zaraz wrócę. Idę na telegraf! — krzykną! 
nagle Bełza do Dnjżkowa. chw yitanc za kapelusz.

W krótce znikł razem z dziewczyna za bramą.
— Też pta-co-wnik!... — mruczał Fiodor 

iwanycz, przerzucając papiery na stoliku Bełztf.
— Acha, oto list! Ten Zagnański też ,nj£ wia­

domo po co tu jeiździ... Rubo y w  Polu, a on sie 
w bczy ... Po-ia-ki! K on:>pi-r:a-to-rry!

Tymczasem Pracław icz wprowadził g rze­
cznie przodem przed sobą Zagnanskiego do ga­
binetu.

— Co słychać u szanownych państw a? Czy 
w szyscy zdrowi? Co porabia nani W ojciechowa? 
Frania daw no juiż u nas nić była.

— Dziękuję. Bardzo zajete. Duzo pracy, a o 
robotnika “teraz trudno!... — odrzekł sitary, siada­
jąc ciężko w podsuniętym fotelu.

(C. d. c.)
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Program większości sejmowej.
W arszaw a . (PAT.) W ięk szo ść  Sejm u u tw o­

rzona z klubów  P. S. L-. Nar. Ziedn. Lud., Nar. 
chrz. klubu rob. i Zjedn. m ieszczańskiego  ustali- 
fa w spólny p rogram  w sp ra w ach : konsty tucji, 
reform y rolnej, adm in istracji i p ostu la tów  ro­
botniczych. P u n k ty  uzgodnione p rzez  p o w y ż­
sze S tronn ictw a w so raw ie  k o n sty tu c ji §ą n a ­
stępu jące: - "

KONSTYTUCJA.
1) P rezy d en t R. P . w y b ie ran y  na la t 7 przez 

Z grom adzenie narodow e, u tw orzone  z po łącze­
nia su, w tym  celu Sejm u i S enatu , rep rezen tu ­
jący p aństw o  w ew n y trz  i na zew n ą trz , z  p ra ­
w em  łaski w zakresie  sad o w n ic tw a , z p raw em  
vei'a w obec uchw ał Sejm u pow zię tych  przy  
pouow nem  ro zp atry w an iu  sp ra w y , z  p raw em  
rozw iązan ia Sejm u za zgoda S enatu , p o lity cz­
nie n icoduow iedzialny.

2) R z a f  p arlam en ta rn y , odpow iedzia lny  kon­
sty tucy jn ie . indyw idualnie i zb io ro w o  za  n a ru ­
szenie u staw , odpow iedzia lny  politycznie w obec 
Sejmu za d z i a ł a l n o ś ć  polityczną gab inetu  i po­
szczególnych  m inistrów .

3) W ładza u staw o d aw cza  Sejm . sk ład a  się 
z członków  w y b ran y ch  na lat 5. na zasadzie  po­
w szechnego. rów nego, ta jnego , b ezp o śred n ie­
go p raw a  w y b o rczeg o . S k ład  Senatu  tw o rz y  70 
członków  w y b ran y ch  w  g łosow aniu  sto su n k o ­
wi-em p rzez . Sejm  z poza jego grona, o ra z  51 
członków , w  liczbie k tó rych  znajduje się  30 
p rzedstaw icie li sam orządu  (w v n ra ń c v  rad  w o ­
jew ódzkich) i 21 p rzed s taw ic ie li,w y  z ra ń , nauki 
i sztuki, a m ianow icie  5 d e leg a tó w  episkopatu , 
trzech p rzedstaw icie li najliczn iejszych  z kolei 
w yznań  i 13 d e leg a tó w  n a jw y ższy ch  w  kraiu 
zak ładów  naukow ych , akadem ii um iejętności 
i sztuki. U chw ała  Seim u. k tó ra  nie u zyska ła  
w iększości g łosów  S enatu  w ra ca  do Sejm u i 
staje się  u s taw a  po uzyskan iu  w  nim k w a lifi­
kow anej w iększości 3/5 g łosów , a m oże stać 
sic u staw ą , ieśli rep rezen tan t R. P- nie sk o rz y ­
sta! w ohec niej w  przeciągu  dni 30 z  p rz y s łu g u ­
jącego  nni. yetą .

P izy in tin ać  p ro jek t z a sad  K o n s t y t u c y j n y c h  
oś- ^ td c z y ły  Chrz. klub robo^n. > Ziedn. m iesz­
czańskie. że w  sp ra w ie  iedno i dw uizbow ości 
cM a u staw o d aw czeg o  zas trzeg a ła  sobie sw o­
bodę w  g losow aniu  nad decydu jącem i a r ty k u ­
łam i konsty tucji.

REFORMA ROLn A1.
P u n k ty  uzgodnione w  sp raw ie  reform y rol­

nej: S tronnictw u, s tan o w iące  w ięk szo ść  sejm o­
w ą p rz y ję ły  za p o d staw ę  u ch w ały  w  przedm io­
cie reform y lolnej z 10. lipca br. W  następnych  
punktach spornych  s tw ie rd zo n o  zgodność po­
glądów , r .itn a ru sza jąc  ustalonego  u s taw ą  z 10. 
lipca br. m aksim um  i postanow ione, że na okres 
najb liższy  m aksim um  m ajątku  n iepodiegającego 
p rzym usow em u w ykupien iu  w ynosić  będzie 
w  ok ręgach  w  u staw ie  tej p rzew id zian y ch , w  
k tó rych  panuje przeludnien ie i zby tn ie  ro zd ro b ­
nienie w łasności rolnej i w  k tó rych  w zględy  
narodow ej kolonizacji tego  w y m ag ać  będą  od 
60 do 80 h ek ta ró w , na reszcie  zaś obszarć  w  od 
180 do 400 ha.

2) P rz y  parcelacji p rz es ttz eg an a  bedzie  na­
stępująca kolejność: M ajątki p ań stw o w e , fun­
dacyjne. i poduchow ne, m aiatk i zaoferow ane 
z wolnej ręki, m ajątki zniszczone przez w ojnę, 
k tó rych  w łaśc ic ie le  m e podjęli rzeczy w isty ch  
i sK uiecznych s ta rań  w  celu ich uruchom ienia. 
m a;ątki źle gospodarow ane, m ajątk i w iększe 
(Iatifundia. o rd y n ac ie ):

,3) na p arcelac ję  p rzeznacza s ię :
a) 60 proc. ziem i na m niejsze gospodarstw a 

w łościańskie od 15 do 25 m orgów : b) 30 proc. 
zietni na średn ie  g o sp o d arstw a w ło śc iań sk ie  od 
25 du 40 m orgów : c) 10 proc. ziemi na gospo 
d a rs tw a  km iece od 40 do 80 m orgów  i sam o ­
dzielne zag ro d y  rzem ieśln icze i robotnicze m iej­
sk ie:

4) p ie rw szeń stw o  w  nabyw aniu  ziem i m ieć 
będ ą : a) m ałorolni, m aiacy  sw oje grun ta w  bli­
skiej s tycznośc i z m aiatkam i parcelow anym i 
bjj służba folwarczna pozbaw iona pracy w sku­

tek parcelacji, c) zasłużeni żołnierze, w a lczący
0 niepodległość o jczyzny  w  obecnej wojnie, a 
zw ła szcza  inw alidzi i o ch o tn icy ; d) by li w łaśc i­
ciele k a rło w a ty ch  g o sp o d arstw ;

5) m ajątk i nie p rzew y ższa jące  ustalonego 
m aksim um  nie podlegają u staw ie  o  obrocie  z ie­
m iopłodam i;

6) obok p ań stw a  parcelac ję  m ają  p row adzić  
insty tuc je  społeczne i p ryw atn i w łaśc ic ie le  za 
zezw oleniem  i pod kon tro lą  rządu ;

7) m iasta  i zw iązk i w y tw ó rc z e  m ogą p rze­
znaczać na p arcelac ję  g o sp o d a ,s tw a  nie p rzeno­
szące w d anym  okręgu m aksim um  u staw o w eg o ;

8) g o sp o d arstw a  n o w o p o w sta łe  na p o d sta ­
w ie u s taw y  o  parcelacji w iększej w łasn o śc i .bę­
dą p rzez pew ien  czas poddane ogran iczeniom  
co do m ożności sp rzed aży , podziału , w y d z ie rża ­
w ienia • obciążen ia;

9) p ań stw o  m a p raw o  dokonać p rzy m u so ­
w ego w ykupu  lasów , zw ła szcza  ochronnych , 
źle gospodarow anych , o ia z  tvch . k tó re  z po­
w odu parcelacji m ają tk ó w  m uszą b y ć  w y k u ­
pione.

ADMINISTRACJA.
W sp raw ie  adm in istracji s tro n n ic tw a  tw o ­

rzące se jm ow ą w iększość pozostaw ia ją  o nią 
rządow i zupełn ie w olną rę k ę  w  g ran icach  obo­
w iązu jący ch  ustaw- i zm ierza ją  do u jednosta j­
nienia p raw  w  całem  państw ie, o raz  do u trzy ­
m ania w  p ań stw ie  pełnego  bezp .eczeristw a, po­
koju i porządku  p raw nego , za s trzeg a ją  sobie je­
dnak zarazem , ab y  rząd  dołożył jak n a ie n e r  
g iczniejszych s ta ra ń  o o czyszczen ie  ad m in is tra ­
cji z ży w io łó w  n ieudo lnych 'i sko rru m p o w an y ch
1 tępił bezw zględnie nadużycia  ze s tro n y  pod­
w ładnych  mu o rg an ó w  adm in istracy jnych .

PO STULATY ROBOTNICZE-
P o stu la ty  robotn icze w, obecnej chw ili są 

następu jące:
1) w y asy g n o w an ie  odpow iednich  fundu­

szów  na zakupno d la ludności p iacu jącej ż y w ­
ności. ubrań  i o b u w ia :

2) pop ieran ie  k o o p e ra ty w  ro b o tn iczy ch ;
3) w y asy g n o w an ie  odpow iednich fundu­

szów  na budow ę aom ów  robotniczych. B udo­
w a tych  dom ów  m a się rozpucząć najpóźniej na 
w iosnę;

4) jak najsp ieszn ie isze uruchom ienie p rze ­
m y słu : a) p rzez  sp row adzen ie  b raku jących  su­
ro w c ó w ; b) p rzez  p rzep ro w ad zen ie  jak na jszy b ­
szej kon tro li rządow ej nad fab rykam i, k tó re  
d o tychczas nie zo s ta ły  uruchom ione, m ając ku 
tem u w szelk ie  w a ru n k i:

5) zag w aran to w an ie  robotn ikom  o trzy m a­
nia zapom óg do czasu ich za trudn ien ia .

N a polu ochrony p racy  p rzy ję to  następujące 
punkta w y ty c z n e : a) w  p rzem y śle  8-godzinnv 
dzień p racy , a  46-godzinny tydzień p ra c y ; b) 
reo rg an izac ja  inspek to ratu  p ra c y : c) w  rolni­
c tw ie  u tw orzen ie  in sp ek to ra tó w  p ra cy  dla ro ­
bo tn ików  ro lnych i leśnych.

P onad to  w pro w ad zo n e  bedzie  ubezpieczenie 
na  w y p ad ek  choroby , m ac ie rzy ń stw a , n ieszczę­
śliw ych  w y p ad k ó w , na w y p ad ek  nieudolności 
do Drący, starośc i, śm ierci, ubezpieczenie w d ó w  
i sieró t, ubezpieczenie na w y p ad ek  b rak u  pracy 
i opieka nad kobietam i i m ałoletn im i w  p rze  
m yślę.

W  końcu zgoazono sie na p rzy jęc ie  u s taw y
0 udziale w  zyskach , o wprow adzem u izb p ra ­
cy. o ustanow ieniu  B anku rolniczego, o opiece
1 kontroli p ań s tw a  nad em igracją.

Koalicja ciężko ?o!skę 
skrzywdziła.

Dalszy ciąg m ow y pos. Sapiehy na bankiecie 
w  Londynie*

W arszaw a. (PA T .) P o lsk a  chce z jednoczyć 
drogą pokojow ą daw ne sw oje części sk ładow e 
w im ię m iłości naro d ó w  i w olności tych , k tó rzy  
się z nią połączyli. Z w róciw szy  uw agę na p racę 
organizacyjną, której Poiska dokonała, zw ła ­

szcza w dziedzinie w oiskow ej, s tw ie rd za  pos.; 
S apieha, że nie doznaliśm y ou naszych sprzy­
m ierzeńców ta k ie j pom ocy, jaiiiei doznali inni. 
Nasze pragnienie, aby w  Anglji zaw sze widzieć 
naszego sprzym ierzeńca, narażone było  w  tyra 
roku na ciężką próbę. Mimo. że do w ielu innych 
zagadn ień  nie zastosow ano  bynajm niej zasad  
liberalnych , to  w łaśn ie  w  imię tych  zasad i lo 
z żalem  w yznać m uszę, p rzed ew szy stk iem  ze 
s tren y  W ielkiej B ry tan ii, zaczę to  ow e zasad y  
s to so w ać do w ew n ętrzn y ch  zagadnień  Polski 
i to w cale  nie na jej ko rzyść . Bez najm niejsze­
go w zględu  na jej p rzyszłe  bezp ieczeństw o , na­
k azano  p leb iscy ty  w  prow incjach  n iew ątp liw ie  
polskich, co ogrom nie o p ó ź n ić  skonsolidow anie 
się państw a polskiego, podczas gdy  inne narody 
z ła tw o śc ią  w łą c z y ły  do sw oich  te ry to rjo w  obce 
narodow ości. K westia Gdańska, k tó ra  stanow i 
w y jście  Polski na św ia t zew n ętrzn y , została  
rozwiązana w  sposób w y so ce  niezadowalający! 
pod pozorem  zabezp ieczen ia  drobnej m niejszo­
ści N iem ców  w  stosunku do narodow ości pol­
skiej! G alicja w schodnia , której p rzynależność 
do P o lsk i.je s t jednym  z najżyw otn ie jszych  na­
szych in teresów , k tóra o sw obodzona zo s ta ła  
dzięki b o h atersk im  w ysiłkom  całej polskiej 
ludności w  tym  kraju , nie została  p rzy zn an a  Poi- 
sce ty lko  w sk u tek  p ro testu  Anglji! K w estje  tę  
pozostaw iono  o tw a r ta , pom nażając w  ten spo­
sób ogniw o zam ieszek  i niepokoju d ługoletn ie­
go. W alczy m y  p rzec iw k o  w spólnem u w ro g o w i, 
na w spólną k o rzy ść . W ojna, k tó rą  podjęliśm y 
dla ce lów  ogólnych, s ta ła  sie dla naszego mń>- 
dego p ań stw a c iężarem  nie do zniesienia. Dzięki 
u tw orzen iu  konsty tucji i ułożeniu stosunKu pań­
s tw a do innych narodow ości W ielka b ry ta n ja  
s ta ła  się tem . czem  iest obecnie. To też  w obec 
podobnych zagadnień  spoglądam y na w as, iako 
na tw ó rcó w , naślad o w an ia  godnych. P oseł Sa-; 
p ieha kończy  toastem  na cześć  Anglji.

Na całym froncie 
pomyślne walki.

Warszawa. (TAT. Komunikat sztabu general­
nego z 13. bm. front litewsko białorusdJ: Na ca 
tym fronae Po.yślne dla nas utarczki patroli w y­
wiadowczych. V

Front wołyński: Spokój. Haller.

Petfura w Warszawie.
W arszaw a. (Teł. w ł.) R ozeszła się tu w ia­

dom ość, że .w, .W arszaw ie baw i a tam an  ukr. 
p etli’ra  .

W czora jszy  „W pered'* po tw ierdza  tę  w ia ­
dom ość, p isząc : „A tam an P e tlu ra  jest oa Kilku  
dni w W arszaw ie . W  naib liższych  dniach od­
będzie on n arad ę  z N aczelnikiem  P a ń s tw a  pol­
skiego P iłsu d sk im ". P rz y  tej sposobności no­
tuje „W pered" w iadom ość, że kom endę arm ji 
naddn ieprzańsk ie j objął a tam an  O m elanow ycz 
P aw łenko , naczelnikiem  sz tabu  jest pułk. M ysz­
kow ski.

ŚMIERĆ UKRAIŃSKIEGO MINISTRA.
„W p ered "  donosi; G dy rzad -u k ra iń sk i roz­

począł ew akuac ję  K am ieńca, w  jednym  z o s ta t­
nich w ozów , k tó re  jecha ły  w  kierunku P ro sk u - 
row a , jechai m in ister w ojny  P e tró w . T en w óz 
nie zdołał już p rzed o stać  się p rzez  linję deniki- 
now ską. M inister u siłow ał odebrać  sobie życie  
i ciężko ranny  vrpadi w  ręce denikińców , k tó ­
rzy  go na m iejscu rozstrzelali.

KOALICJA NIE PRZYJĘŁA BOLSZEWI­
CKICH PROPOZYCJI.

Kopenhaga. (PA T.) Komunikaty, k tó re  Li­
tw in o w  p rzesła ł delegatom  W łoch. F rancji, An 
glji i S tanów  Zjednoczonych, co do propozycj 
pokojowej rządu  sow ieckiego , zostały  mu obec­
nie odesłane. D elegaci zw raca ją  uw agę na to. 
że L itw inow  przekroczył swój mandat, ponie­
w aż konferencja kopenhaska b y ła  pośw ięcona 
w yłączn ie  w ym ian ie jeńców  w ojennych. Dam a 
zresztą  pozw oliła  na konferencję ty lk o  w  celach  
hum anitarnych . Z tego pow odu są p rzed s taw i­
ciele p ań stw  koalicyjnych zm uszeni dc n ieprzy- 
jęeia ośw iadczenia L itw inow a. ,
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Koncentracja wojsk czeskich na Słowaczyźnis,
W iedeń. (PAT.) „W r. Alle. Ztg.“ donosi z

iw iarygodnego źródła, że rząd  czesko-słow ack i 
Zam ów ił w  fabryce broni w  W ellersdo ifie  am d 
Jiicjg i broń za 44 m iliony koron. W  z w ia d u  
z  tein — jak d u n o J  „W r. Alle. Ztg." — ż§ strony  
(w ęgierskiej stanow czo  Zapew niają, iż W ęgrzy  
n ie  podjęli żadnych  zarządzeń  m obilizacyjnych. 
(Natomiast nadchodzą w iaaon .ości że S łow s- 
'czyzny, w edle k tó rych  korcentracja wojsk cze­
sk ich  na S łow aczyźn 'e  przyb*era co raz  sze rsże  
•rozm iary. P ra sa  czeska m otyw uje  koncen trację  
rzek o m o  zam iarem  zaczepnym  ze s tro n y  W ę­
g ier. co jednak nie jesl p raw d ą, fa k te m  jest Jed- 
inak, że na S łow aczyżn ie szarzy się coraz bar­
d zie j niezadow olenie ludności z rządów czecho- 
siow srk ich . W  niektórych  m iejscow ościach  do^ 
p ro w ad z iło  to n iezadow olenie do jaw nych  roz­
ruchów . „W r. A lig. Z tg.“ s a a z l  że m ożliw ie łrt- 
he  są pow ody koncentracji w oisk czeskich, m ia­
now icie  w  P rad ze  panuje n iepew ność co  do te ­
go. co koalicja p rzy rzekn ie  R ennerow j w  P a ­
ryżu . G dyby  rzad d ra R ennera ustąp ił i w  Au­
strii nastapił chaos, w ów czas C zesi na w szelki 
(wynadek chcą mtfeć arm ię  go tow ą do w k ro cze­
nia do Austrii.

C ieszyn. (Tel. w ł.) „T im es" z 6. bm. ogłasza 
kom unikat czesk iego  biura p rasow ego , rozesła­
ny do p rasy  francuskiej, następu jącej treśc i: 
W edług w iadom ości dzienników  czeskich, z a ­
rządzono m obilizację arm ii czesk iej na granicy 
W ęgier. Ś w iad czy  to, że o tle taki rozkaz został 
w y d an y , ma on na celu zabezpieczenie C zech 
przed g rożącem  niebezpieczeństw em  w ęgier- 
skiem . N atom iast m ożem y za o e w r ć. że W ę­
g rz y  żebrali na naszycn  g ran icach  arm ię liczą­
cą 40 000 mdzi, doskonale uzbrojoną i w y e k w i­
pow aną. P rzy g o to w an ia  te  m aja na celu napad 
na C zechosłow ację . Jeżeli za icm  zarządzono  
w C zechosłow acji m obilizację, 'to należy  w nio­
skow ać . że n iebezp ieczeństw o  dosięg ło  Zenitu 
I że C zechosłow acji pozostaje już ty lko  jedno 
w y jście , m ianow icie  najenerg iczn ie jsza obrona

POCHÓD WOJS-K WEOlERSK1CH NA SI O 
WACZYŹNIE.

Praga. (PA T.) „N arodni PdfKIka" donosi, 
że W ęgrzy obsadzili na Słow aczyźu ie Nowe  
Miasto.  ^

współdziałanie S łow aków  z W ęgrami dla odno­
wienia Spólnoty państwow ej. S tronn ictw o  to 
w eszło  w  kon tak t z rządem  w ęgiersk im , aby 
uzyskać dla S ło w ak ó w  autonom ję. ,

NOWA EUROPEJSKA ENTENTA. ,
Wiedeń. ( P A T . )  Telegr. Comp. z  Londynu. W 

kołach politycznych słychać, że Angija i Francja 
zamierzają na wypadek, jeżeliby Stany Zjeun. n.e 
podpisały traktatu pokojowego i odrzuciły układ 
gwarancyjny, zaw rzeć osobny układ, Układ ten 
byłby początkiem nowej europejskiej ententy, do 
której również Wiochy zostałyby zaproszone.

fcEWIZjfc W IRLANDJI.
Wiedeń (PAT.) BK. z Rotterdamu. „N. R. 

C oufłań t” podaje z Londynu, że w Irlandji przed­
sięwzięto rewizje domowe w wielkich rozmia­
rach. Ratusz w Dublinie został otoczony 500 żoł­
nierzami i przeszukany przez 100 agentów policyj­
nych, ponieważ sądzono, że w ratuszu odbywa 
się posiedzenie sinfainerów. Okazało się jednak, że 
zgromadzenie miało <?ię wprawdzie odbyć wieczo. 
rem, ale zostaio zakazane. 15 siniainerów aresz­
towano 1 odesłano clo o j^ /z n y .

POŻYCZKA BELGIJSKA „
Bruksela. (PAT.) ł1avas. Rząd belgijski zawarł 

w Londynie umowę w sprawie poiżyczki 50 in ljo- 
iiów funtów szte-ł. C zw arta czzść tej sumy zosta­
ła już wypłacona w gotówce.

ODEZW A AMERYKAŃSKIEJ DELEGACJI 
POKOJOWI:.;.

P a ry ż . (PA T.) H avas. A m erykańska delega­
cja pokojow a opuszczając P a ry ż  ogłosiła do na­
rodu francusk iego  odezw ę, w k tórej dziękuje mu 
za gościnność i daje w y ra z  sw em u m ocnem u 
przekonaniu, że d o ty ch czaso w a przy jaźń , łączą­
ca F ran c ję  i S tan y  Z jednoczone, w przyszłości 
jeszcze bardzie j się w zm ocni i że w spom nienia 
w spólnie p rzeb y ty ch  w alk na zaw sze  stanow ić 
b ęd ą  dosto jną trao y c ję  obu narodów .

MIEJSKI ZAKŁAD KREDYTOWY.
W arszaw a. (PA T.) M inisterstw o sk aro u  za­

tw ierd z i !o zm ianę sta tu tu  gab M iejskiego wcv 
iennego Zakładu k red y to w eg o  w  K rakow ie i 
p rzy zn a ło  mu pożyczkę w kw ocie .36 mil. kor. 
na k re d y ty  an row izacv lne . W szelkie zap o trze­
b ow an ia  m iast, p o w ia tó w  etc. w  przedm iocie 
k redy tu  an ro w izarv in eg o  nalpżv odtąd k iero ­
w ać  ty lko do gal. Mi-Mskiego Zakładu k red y to ­
w ego w  K rakow ie , k tó ry  na m ocy 7 tmenlor>pgo 
sta tu tu  o trzy m u je  n azw ę  M iejski Z ak ład  Kre­
d y to w y .

OEROT BANKNOTÓW W ATJSTRJT W Z R Ó st 
O P ó l.  MILJARDA KiORON.

Wiedeń. (PAT.) Wedle wv,kazn Banku austro- 
wegierskipeo wzrósł obrót banknotów ponownie ó 
pół miljarda koron.
imwiik mwi ji mmmmmmmimm m m m m  mm * ' mm '.'mi m _ l_jłJ  •*

Kronika.
K ^ c n lb i t r i k .

DziS n, sat. S A dw , Izydora; er. kft.  Ńautna, 
futro rź. kat. Wiktora g,. kat. Aww,kuma pr, Wschód 
ło ik a  7 6? ?actioi 338.
A a p e r tb a r  t e a t r u  mtei e t teg o ,

W nledzie ę o 3 pop. „Straszny dwór", opera S t 
Moniusz ii — o g. 7. Miecz. ,Wą9y I peruka", kom .dja 
J. Bliziósh ego.

W pjnicddalek  „Ptaszrrk", operetka Lt;llera.
We wióreR „Wąsy I neiuka", komeuja.

W e Lwdwie,
— Nasz fejleton. W dzisiejszym odcinku rozpo­

czynam y druk daiszego ciągu „Topieli", powleśd 
znakomitego pisarza W acława Sieroszewskiego — 
przerw any nie z naszej winy przed kiiku tygo­
dniami.

—  Protest „matek*' przeciw prowlzorjuir al* 
Galicji wschodniej złożono do podpisywania w Ko­
mitecie obrony narodowej (Kopernika 20] w skle­
pie p. Hawranka (pl. Mariacki; i we wszystkich 
organizacjach kobiecych w4 Lwowią, -  ś ,  v-

Padarewski nieprzy*ął stanowiska 
chlegata na kongres pokojowy.

W arszaw a. (PA T.) W toku decydu jącej kon­
ferencji gab inetow ej, s tro n n ic tw a w chodzące do 
w iększości p ostanow iły  w y słać  depu tac ję  do 
P ad e rew sk ieg o  Z prośbą, ab y  zechciał p rzy jąć 
sta iicv  isko generalnego delegata Polski na kon­
gres p O K O jo w y . O godz. 12 w nocy depu tac ję  
złożoną z posłów  R osseta, W aszk iew icza , D ęb­
sk iego  i S u łkow sk iego  p rzy ją ł P ad erew sk i. 
W  odpow iedzi na przem ów ienie P. R osseta  o- 
św iad czy ł P ad erew sk i, że me m oże p r z y j ą ć  o- 
fia ro w an eg o  mu stanow iska.

Różne wiadomości,
CZESI ŻADAJA NATYCHMIASTOWEGO  

PLEBISCYTU W CIESZYNSKIEM. v 
Praga. (PA T .) Na posiedzeniu Z grom adze­

n ia  nar. prez. min T u sa r  odpow iadał na szereg  
in terpe lacji w  sp raw ie  w y d a rzeń  tia Ś ląsku 
C ieszyńskim . P . T u sa r  o św iad czy ł, że  jest mu 
jwiadornem . iż stosunki na Ś ląsku  C ieszyń­
sk im  poza linja d em ark acy jn ą  są b ard zo  
(naprężone. P ow odem  tego  jest okoliczność, iż 
•koalicja od racza  ciągle term in p leb iscy tu . Rząd 
czesko-stow ack i zw ró cił sie do koahcli z p rzed ­
staw ien iem . ab v  plebiscyt zosta ł wreszwie Jak 
najrychlej przeprowadzony.

„ZAJĘTE PRZEZ WĘGRÓW*
Cieszyn (PAT.) „Narodni Poliuka” donos! 12. 

bm..Księgarnia kolejowa w miejscowości Satoralia 
Ujhely, położunej w sąsiedztwie Koszyc na łinjt 
dem aikacyjnej czesko-węgierskiej, otrzym yw ała 
dotychczas regularnie przesyłki gazet czeskich. W 
ostatnich dniach przesyłki te zostały zwrócone t  
dopiskiem; „Zajęte przeż W ęgrów".

AUSTRJA ŹA*>A POMOCY te. OTRZYm A-
, W iedeń. (PA T .) B. K. Na w czo ra jszem  po­
siedzeniu  parysk ie j kom isji reparacy jnej p rz e ­
d ło ży ł se k re ta rz  stanu  dia sp ra w  finansow ych 
d r. Reish w niosk i: długotrw ałe kredyty dla Au 
istrji celem zakupna środków żyw ności, dalszy 
kredyt celem  zakupna środków żyw ności i su­
row ców . P rzew odn iczący  komisji reparacy jnei 
'sir L evick  zakom unikow ał, że kom isja będzie 
jsię s ta ra ła  oprócz 30.000 tonn Zboża, już p rz y ­
znanych., zapew nić Austrii nadto  20.000 tonn.

Wiedeń- (PA T.) B. K. z A m sterdam u. W  an- 
Igielskiej Izbic gmin pow iedział B onar L aw , że 
;ze w zględu na sy tu ac je  w A ustrji czyni rząd 
angielski w szystko , co leży  w  jego m ocy, abv 
p rzy sp ie szy ć  dostaw ę w ęgla z  C zechosłowacji 
itp  Austrji, . "  i  ......... .—

a Ai LRYKA UNIEZALEŻNIŁA SIĘ OD LIGI 
NARODÓW .

Amsterdam. (PA T .) B iu ro  p raso w e „R adio" 
donosi: S en a to r H ichhock o św iad czy ł, iż spo­
dziew a się, że przyjdzie do porozumienia, które 
umożliwi ratyfikacje.

P rze d ło ż y ł on następu jący  program za­
strzeżeń:

1) W ew nętrzne spraw y Stanów, Zjednoczo­
nych nie podlegają jurysdykcji Ligi narodów.

2) D o tk ryna  M onroego (A m eryka dla Ame- 
ly k an ó w ) nie będzie n aruszona  postanow ien ia­
mi Ligi narodów .

3) Jeżeli Stany Zjednoczone popadną W kon 
flikł z jakim kolwiek narodem, który posiada ko­
lonie i części kraju w yposażone w e  w łasny sa­
morząd (np. Anglja. Recu), w ó w cza s ten glos bę­
dzie w yłączony .

4) P rzyw ilej kongresu w ypow iadania w oj­
ny pozostanie nienaruszony. .

5) Związek narodów nie bedzie miaf żadnej 
kontroli nad armią am erykańską i nad flotą 
amerykańska.

6) S tan y  Zj. sa w  razie  zam iaru  w y stąp ien ia  
z Ligi n arodów  jedynie u p raw nione  do  osądzę 
nla. czy  sp e łn iły  sw oje zobow iązania.

KONFERENCJE FRANCUSKO-ANGIELSKIE  
DOPROWADZIŁY DO POROZUMIENIA.

Londyn. (PA T.) H avas. Lloyd G eorge i C le­
m enceau stw ierdzili zupełną zgodność zapatry­
wań nad sytuacją w  spraw ie zastosow ania tra­
ktatu pokojowego.

W iedeń. (P A T  ) B. K. z L ondynu. W czora j od­
by ła  się konferencja , w  k tórej w zięli udział C le­
m enceau, L oucheur, C am bon. B erthe lo t, F!e- 
riot (mirt. F rancji), L loyd G eorge, Balfour, B o­
n a r  L aw , L ord  C urzon  (Anglja) i am b asad o ro ­
w ie w łoski i am ery k ań sk i. Konferencja zajm o­
w a ła  się  sytuacją w  Rosji, św iatow ą Sytuacją fi­
nansową 1 n iew yjaśn ionem  stanowiskiem  Ame­
ryki w ob ec Ligi narodów.

POLITYKA ENTENTY W STOSUNKU DO ROSJI.
Londyr.. (PAT.) Havas. W Izbie gmin oświad­

czył B onar Law, że Lloyd George. Clemenceau i 
Scilaiola badali wspólnie sprawę polityki, jaką na­
leży obrać w stosunku do Rosji.

ZWOLENNICY HLINKI POROZUMIEWAJĄ  
SlĘ  Z WĘGRAMI.

Budapeszt. (PA T.) Pod k ierow nictw em  
prof. F ran c iszk a  Jehiiczka, b. posła do praskiego 
zgrom adzenia nar. (k tó ry  jeździł do P a ry ż a  z 
Hlinką), u k onsty tuow ało  się w  B udapeszcie no­
w e s 'o w a ck ie  s tro n n ic tw o  pod nazw a ..U hersko- 
S!ovanska L idova S tran a" . Idzie ono ręka w  rę- 
48 że stronniftt.yem jts. Ulioki, a celem jego jest
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, , ^ p o l l o »  M  oho l i i  i w e m
— General Iwaszkiewicz bawił wczorai we Z okoiicv S zczerca  w Dowiecie lwo\vskLm ż

  jęuKJi-K u w u w s m  z  am» ia. gruania juiu

nadzwyczajny dramat amerykański prześli-
z d ię c ia  -■  — —-czne

— General Iwaszkiewicz bawił wczoraj we 
Lw^owie i udał się stąd w ważnych sprawach służ­
bowych do W arszawy.

— Zc spraw m ejskich. Zarząd miasta otrzy­
mał wczoraj zatwierdzenie przez ministerstwo u 
chwaloricj przez Radę miejską ustaw y o podwyżce 
podatków od widowisk Podwyższenie podatku 
wchodzi w życie natychmiast.

Równocześnie uzyskał zarząd miasta zezwole­
nie na pobór .podwyższonych opłat od przyrostu 
wartości.

— Utrapienie 2 drzewem dla urzędników. Do­
noszą nam, że z końcem listopada doręczono urzę­
dnikom sekcji technicznej Namiestnictwa asygnaty 
na sąg drzewa. Z asygnatami temii polecono się 
zgłosić do domen i lasów. Tu dostał każdy  zgła­
szający się numer i powiedziano mit, że s i ; 
dowiadywać, kiedy może się zgłosić' i zapłacić 
za drzew o. Ponieważ domeny dają tygodniowo 
PO'9 sągów, są urzędnicy, którzy dostali n r  ĄT?>. 
a nawet wyższy. — Ci ostatn i dostani 
drzewo chyba w połowie lata, lub w j -sieni, a 
czem mają palić podczas ciężkiej zimy? Możcby 
przecież ktoś temu zaradził. j

— Przepełnieniu w tramwajach. Zapewne 
wskutek lalailiiej aury, tramwaje IwbuTiiC s^ eJ 
kilku duii ogromnie przepełnione publicznością. 
Na przestankach wyczekuje nadejścia wozu po 
kilkadziesiąt osób. Na każdej 9 'acji miejsce zdo­
bywa się szturmem! Częstokroć przychodzi do 
nieporozumień, a naw et aw antur między kondu­
ktorami a pasażerami.

Zarząd związku pracowników tram wajowych 
zw raca się do*publiczności z prośba, aby nie u tru­
dniała pracy tak konduktorom, jakoteż m otoro­
wym , przez do niemożliwych granic przepełnię 
nie wozów. Utrudnia to: 1. prowadzenie normal­
nego ruchu, 2. daje żer kieszonkowcom, 3. umo­
żliwia niesumiennym pasażerom jazdę za darmo, 
4. wobec zniszczonych wozów i braku m ateriałów 
do koniecznej napraw y zjeżdżanie przepełnionych 
wozów 7 pochyłości lwowskich może doprowa­
dzić do katastrofalnego następstw a.

ir"~ Suktu PO cenach IłchwiatsklcfK ’ Szereg 
łbstytucji rządowych, szkoły, p ry w a tn i domy z 
powodu braku szkła są do dziś niezupełnie oszklo­
ne, ci daje się z powodu zimna bardzo dotkliwie we 
znaki. Dowiadujemy się, że wielkie zapasy szkła 
zakupili w Czechach ludzie, nie mający ze szklar- 
stwern nic wspólnego i sprzedają dziś szkło maj­
strom  szklarskim po cenach lichwiarskich. Czyż­
by tych zapasów nie można zarekw irow ać, tak, 
jak (o zrobiono w W arszaw ie i w  to6  sposób 
ceny szkła uregulować?, • v

i

W Pols-.e I nu iw leclr.
— Obchód narodowy w Kosowie. Z Kosowa 

piszą nam: Wnicdzielę dnia 30. listopada br. od­
był się tu 'aj uroczysty obchód ku uczczeniu ro­
cznicy oswobodzenia Małopolski, rozpoczęty o 
godz. 10 i pół przedpołudniem soicnną mszą św. 
w kościelę parafialnym t kazaniem przez ks. Ma­
jewskiego, proboszcza z P istym a, a zakończony 
wieczorem muzykalno-wokaluym. Na zakończe­
nie odegrał teatr amatorski pod reżyserią p. B ro­
dy 4  odsłony z obrazu histor. o. t.: „Obrona Lwo­
wa". C zysty dochód około 2.000 koron przezna­
czano na biednych miejscowych.

— Z powiatu lwowskiego. Z kół gospodarzy 
miejskich piszą nam: Z inicjatywy P. S. L. urzą­
dzono w niedzielę, d. 30. listop. br. zebranie o- 
bywatelskie w Siemianówce, na które zaproszono 
nowozamianowanego proboszcza ks. H. Zawadę, 
który w poważnych słowach przedstawił przebieg 
rokowań o Galicję wschodnią, oraz pracę posłów 
naszych. Następnie podniósł, ażeby w interesie 
w łasnym  zreorganizować istniejącą już i założoną 
przez krajowego instruktora straży  pożarnych, p. 
Józefa Srokę milicję obywatelską, oraz straż po­
żarną. — Zebrani wysłuchali z uwagą słów zacne­
go kapłana, a po dalszych słowach zachęty przez 
b. sierżanta Franciszka Pukasa i naczelnika 
gminy Wojciecha Derenia zreorganizowali M. S. O. 
W ybrali sąd honorowy, a straż pożarną pobudzili 
do życia pod komendą starego aaczwnika Jana 
D orgwego. --------- —

Z okolicy Szczerca w powiecie lwowskim ża­
lą się gospodarze na kierownika ekspozytury bu­
dowlanej w Sacizercu, który mimo otrzym anych 
asygnacji z urzędu powiatowego odbudowy we 
Lwowie, robi trudności w wydawaniu drzewa, 
wyznacza czas w godzinach takich, kiedy gospoda­
rze nie mogą przyjechać, a co gorzej, żc nie po 
ludizku odnosi się do obywateli, lecz traktuje jel: 
w sposób godny nagany:

Możliwie, że notatka podana przez na.? dojdzie 
(Jo ludzi, któi zy mają możność wpłynąć aa tego 
pana, ażeby zmienił swoje dotychczasowe postę­
powanie i traktowanie luazi.

1— Pogrzeb sześciu handlarzy żydowskich, na 
których dokonania przed kilku dniami m orderstw a 
labunkowcgo pod Kulikowem (między Dzibułkarni 
a Żóffańcami, odbył się we czwartek w Kamionce 
Strumiłowej. Jak stam tad donoszą, mipli już przy 
aresztow ać jednego z morderców, którego w ytro ­
pił podobno pi os policyjny.

— Fj-ajk w B orysław iu zakończony został 1 2 . 
pin .‘Robotnicy zapowiedzieli rozpoczęcie pono­
wnego strajku na wypadek, jeżeliby do 1. stycznia 
1920 nie została izapewnioiia aprowizacja kopalń 
w Borysławiu.

— Zapowiedź strajku dziennikarzy w Czecho­
słow acji. Ołomumectó „Tagblatt“ donosi, że nie­
mieccy i czescy dziennikarze w Gzecho-Słowacji 
Przedstawili syndykatow i wydawców pism gre­
mialne żądanie podwyżki pensji tudzież, szereg in­
nych postulatów. W razie nieprzychylnego stano­
wiska wydawców udadzą się dziennikarze do pre­

zydenta ministrów T usaia  i do ministra SvehlV, 
a w ostatecznym razie postanowili zastraików ać. 
W poniedziałek ma się odbyć wielkie zgromadze­
nie protestu,ące dziennikarzy całej republiki. Zecc- 
rzy  zapewnili dziennikarzy, że będą ich popierali.

— (1) Nowa arn:ja niemiecka. Nęwa armja nie­
miecka wynoeić ma 115.000 ludzi. Żołnierze za­
wierać inuszą kontrakt na 1 2  lat. Zold rów nający 
się płacy robotnika ma być wypłacany częścią W 
naturze, częścią w pieniądzach, oprócz tego otrzy­
mywać ma żołnierz mundur służbowy i uroczystsi 
oraz dJ.Jtai eczną ilość bielizny. Dobry wikt i zdro­
we umieszczenie jest o.u. zapewnione, pozatem ma 
hyc asekurow any przeciw  wypadkom i po skoń­
czonej służbie ma prawo do pomocy państwa w 
znalezieniu mu zajęcia cywilnego, Kontraktów od­
nawiać nie wolno. Ustanowione mają być specjal­
ne ku^sy handlowe dla anmji.

Oficerowie podpisują k o i/rak t na lał 25.
— (1) Brak węgla. Wobec braku węgla rzaó a- 

m ei/kańsk i miał postanowić objęcie wszystkich 
kopalń w  swńi zarząd1.

— U) Strajki w Hiszpanii. Strajki w Hiszpanii 
roziszerzają się coraz bardziej, w Barcelonie życie 
prawie zamarto. W Saragosie og.oszono stan woJ 
jenny. (Havas.)

— (!) Nowe odkrycie. Na posiedzeń’u AkademjJ 
nauk ścisłych doktor Ouenu w imieniu dra Barthc- 
lemy przedstawił możliwość wpuszczania w żyły 
osób wyczerpanych zamiast krwi, pewnej miesza­
niny sum y arabskiej i soli morskiej.

Głośna sprawa osmstw
au omobilawych.

O sprawie tej, którą się tak żyw o zajmuje 0 - 
pinja publiczna, dowiadujemy się ® najlepszego źró­
dła, że w najbliższym czasie odbędą się przed są­
dem  wojskowym następujące rozpraw y:

Jako pierw szy stanie pr^ed sądem połowym< 
D. O. E. (dowództwa oikręgu etapowego) poruczi- 
nilk Tomasz Kwieciński, co do którego akt oskar­
żenia jest już prawomocny. P rokuratoria oskarża 
go o 8  zbrodni, a to 5 faktów nadużycia w ładzy 
urzędowej (oszustwa etę.), 2  fakty zbrodni prze­
ciw sale zbrojnej i 1 fakt współudziału w zbrodni 
nadużycia w ładzy urzędowej. Za to w szystko gro­
zi kara  do 2 0  lat, a naw et więzienie dożywotnie. 
Kwiecińskiego bronić będzie dr. Link. Rozprawa 
odbędzie się ewentualnie jeszcze przed świętami. 
Powołano do niej 15 świadków. M ateriał spisany 
przez sędziego śledczego obejmuje dwa duże to­
my. Rozpraw a przeciw Kwiecińskiemu odbyć się 
miała już w  tym tygodniu. Stanęła temu na prze­
szkodzie desynfekoja Brygidek z powodu panują­
cego tam tyfusu. Z tej przyczyny sąd wojskow y 
zasystow ai na razie rozpraw y.

Adwokat Krokowski oskarżony będzie o nad­
użycie vdadzy urzędowej i służbowej. Zagraża mu 
kara więzienia do 5 lat. Jako ochotnik jednorocz­
ny pełnił służbę w  wojskowym oddziale automo­
bilowym. Do końca listopada przebywał on w 
więziefuu sądu wojskowego D. O. G. a t>raz 
znajduje się w więzieniu sądu polowego D. O. E., 
który zareklam ował go dla tego Sądu, wychodząc 
z założenia, że osądzenie tej spraw y należy do 
etapowego sądu polowego. Spraw a Krokowskie­
go z tego powodu nie będzie mogła być trakto­
wana rów nocześnie z roizprawą Kwiecińskiego, 
ponieważ dopiero przed dwoma tygodnian^ Kro 
kewski oddany został pod osadzenie sądowi palo­
wemu. Samo przeczytanie i zbadanie aktów przez 
sędziego śledczego D. O. E. potrw a czas dłuższy 
dlatego też rozpraw a przeciw Krokowskiemu bę­
dzie mogła odbyć się dopiero za kilka tygodni. 
Bronić go będzie dr. Pieracki.

Trzecia partja oskarżonch w  tej sprawie, któ­
ra stanie przed sądem wojskowym D. O. G. skła­
dać się będzie z inżyniera Stankiewicza, kupca

nadużycia w łaazy urzędowej i o  szereg oszustw. 
Rosenmapna bronić będzie dr. Jakób Horowitz.

Rozpraw a p rzedw  tym trzem oskarżonym  
odbędzie się dopiero po rozprawie Pizeciw Kwie­
cińskiemu i Krokowskiemu, gdyż sąd wojskowy 
D. O. G. czekać będzie na wynik rozpraw y, prze­
prowadzić się mającej przeciw głównym spraw ­
com (Kwiecińskiemu 1 Krokowskiemu). Sąd wmj- 
skow y D. O. G. jest ffiwyczajnym sądem wojsko­
wym  7 tokiem Instancji, oa jego w yroku m ożna 
się odwołać do naczelnego sądu wojskowego w 
W arszawie, podczas gdy od wyroku sądu polo­
w e /o  (D O. O.) nie ma odwołania. Na wypadek- 
jeżeli szef sądu generał Madziara wryrok zatw ier­
dzi, staje się-tenźe prawom ocnym  i natychm iast 
wykonanym zostaje. Jeżeli jednak gen. M adziara 
nie zatwierdzi wyroku, zostaje on przedłożony 
nacz. sądowi W .Warszawie, k tóry  może znieść 
w yrok i przekazać spraw ę sądowi pyłowemu do 
Ponownego rozpatrywania.

Tak się stało  ze sprawą skazanego na rok wię­
ż e n ia  podlpor. Bałabana', k tóry  byf w tę spraw ę 
w nreszany. Gen. Madziara wyroliu nie zafwicr- 
dził i spraw a przedłożona została sądowi naczel­
nemu w W arszaw ie. „ i

W szelkie pogłoski o tern, jakoby zam ierzano 
oskarżonych wypuścić za kaucją na wolną stopę1* 
w yssane są z calca. Rrzedewszystkiem  wojskowa 
ustawa karna nie przewiduje wcale wypuszczenia! 
na wolną stopę za kaucją, a dalej kw estja ta nie 
była wcale wentylow ana w sądzie wojskowym i 
żaden t  oskarżonych o to nie zabiegał, wiedząc, 
że wypuszczenie na wolną stopę jest wprost w y­
kluczone w sprawach, w  których grozi tak w y j 
soli a kard.

Co do przeprowadzania roznraw y przed są­
dem wojskowym stwierdzić należy, Że wszystkie 
rozpraw y odbywają się zawsze ‘ przy drzwiach 
izamknię^ch, a doiuiszczeni być mogą do rozpra­
w y tylko mężowie zaufania, powołani ze strony 0 - 
skarżyciela luo obrony.

Opowiadają, zc głównych spraw ców na ła­
w ę oskarżenia zaprowadziło życie hulaszcze i szi* 
lerka: Motyw tein pov 'tarza się zresztą jako po­
czątek złego we wszystkich podobnych sprawach, 
a szczególnie tam, gdzie clmdz. o nadużycia woj­
skowa. Życie nad stan, szulerka, długi, to izazwy- 
czaj początek końca... przyczyny tylu katastrof 1 

tragedji rodzinnych:.. Wciąganie do życia rozw.ą-i 
złego i hulasizczego i w sze’akiego hazardu barazo

Rosenmanna i fryzjera i szofera w jednej osobie izęsto kończy s'ę w kryminale... Dlatego przede- 
P cettla , f i s k a l n i  -n i  sj, 0  współudział .w ^ b d a i iw s z y s i te G a  należy pijatyką i szuler kę, kt$-
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ra, jak wynika z wielu przeprowadzonych w cza­
sach wojny rozpraw  była pierwszym krokiem na 
pochyłej drodze, za nią szło zadłużanie się, nacią­
gania, sprzeniewierzenia, oszustwa i nadużycia 
w ładzy urzędowej i służbowej, a epilog... przed 
kratkami sądowemi i w w ęzieniu.

KOMUN iklATY

Kursa agrarne dla urzędników
Z ic i i is Y iL -h .

W  celu teo re ty czn eg o  p rzy g o to w an ia  kan­
d y d a tó w  na stanow iska w  urzędach  ziem skich, 
g łów ny  U rząd ziem ski o tw ie ra  w  K rakow ie 
przy studium  rolriiczem  U n iw ersy te tu  Jag ie lloń ­
skiego, d z ie s ięd o ty g o d n io w e  k u rsa  a g ra rn e  pod 
k iero w n ic tw em  prof. Ur. S tefana S urzyck iego . 
C zas trw an ia  kursów  od 12 sty czn ia  do  22 
m arca. Zadaniem  kursu  jest p rzygo tow an ie  u- 
rz.ędm kńw do p rak tycznej działa lności w  urzę- 
aacli ziem skich, a m ianow icie do prow adzen ia 
sp ra w , zw iązan y ch  z po trzebam i agrarnem i 
ziem  polskich, a M ałopolski w  szczególności.

Na s łu ih ad zy  k u rsó w  przyjm ow ani będą 
p rzed ew szy stk iem : a) agronom i z w y ższem
w y k szta łcen iem  faciiow em  i znajom ością p ra ­
k tyk i rolniczej, b) inżynierow ie ku ltu ry  rolni­
czej i p raw n icy  z d łuższa p ra k ty k ą  ro lniczą lub 
znajom ością stosunków  w iejskich, c) rolnicy 
p ra k ty c y  z w yższem  w ykszta łcen iem  nierolni- 
czciu. K w alifikacje k an d y d a tó w  stw ierdzone  
być w inno odpow iedniem i dokum entam i. O so­
by, nie odpow iadające  pow yższym  w y m ag a ­
niom. m ogą być p rzy ję te  na m ocy  decyzji R a­
dy kursów  ag ra rn y ch  po sz.czegółow em  zb ad a­
niu ich k w a lifik a c ji. S łu ch aczy  obow iązuje  s y ­
s tem aty czn e  uczęszczan ie  na w y k ła d y  i o d ro ­
bienie w skazanych  ćw iczeń  i repety  cii.

P rz y  końcu kursu  odbędą się egzam iny  ł  
p oszczegó lnych  w y k ład o w y ch  przedm iotów . 
1 ylko słuchacze, k tó rzy  z dobrym  postępem  
u d a d z ą  egzam iny , odrolfią o bow iązkow e ćw i- 
czt ma i zadan ia , o trzy m ają  św iad e c tw a  z ulcoń 
czepia kursów . Żadne inne św ia d e c tw a  w yda-, 
w alić  nie będą. P rzo w id /Jan a / jes t pew na ilość 
s typend iów  w  rozm iarze  p rzec ię tn y m  po 200 m. 
rm esięcziiie. S typendyści winni z łożyć d ek la ra ­
cje. żc przynajm niej p rzez 1 rok zobow iązu ją 
się p raco w ać  w  u rzędach  ziem skich, w  p rzec i­
w nym  razie  zobow iązują się zw ró cić  pobrane 
s typend ia  g łów nem u U rzędow i ziem skiem u.

Na ku rsach  b ęd ą  .w ykładane następu jące  
p rzed m io ty :

1) Ogólna ad m in istrac ja  p ań stw o v /a  o raz  
ustró j kom unalny m iejski (prof U niw . D r. Ku­
m a niecki):

2) S tosunki ziem polskich pod w zględem  
rolniczym , prz.em yslow ym . fizjograficznym , e t­
n icznym  (prof. U niw . Dr. S aw ick i);

3) P o lityka ag ra rn a  ze szczególnem  u w zg lę ­
dnieniem  ziem polskich (prof. Uniw. Dr. K rzy­
żanow ski i p rezes  gł. U rzędu ziem . D r. Stef- 
cz y k ):

3) P ra w o  cyw ilne  (prof. U niw . Dr. S t. G o­
łąb );

4) S zacow an ie  g ru n tó w  z uw zględnieniem  
k lasyfikacji ekonom icznej (prof. U niw . Dr. Su- 
rzy ck i);

6) M etodyka kalkulacji g ospodarczych  (prof. 
(prof. S u rzy ck i);

7) Z asady m iern ic tw a (prof. U niw . T . S i­
korsk i);

8) M elloracie z budow a i p lanow aniem  
d róg  (prof. T  .S ikorsk i);

9) G leb o zn aw stw o  z uw zględnieniem  k la­
syfikacji p rzyrodn icze j (doc. Uniw. Dr. Vor- 
b io d t i prof. S t. M iklaszew ski);

10) B udow nictw o w iejsk ie z.e szczególnem  
uw 7flednienipm  u staw y  dla budow li w ieiskich 
i kalku łarii budow lanych  (inż. Konrad Kuhl):

11) T echnika prac ag ra rn y ch  (parcelacja , 
fęnm alacłę, reg u la rie  se rw itu tó w  i t. n.) oraz 
działa lność u rzędn ików  ziem skich (Tnspektor 
ag ra rn y  inż. M P aw likow sk i i delegaci g łó­
w n eg o  U rzędu ziem skiego).

P odania 7 7vrinrv«;nnii, Z
dcctw należy składać lub przesyłać do 27 b. m«

1919 na ręce kierownika kursów prof. Dr. Stefana 
Surzyckiego w Studium roiniczem w Krakowie, 
Aleja M ick’ew icza 1/.

W szystkie pisma prowincjonalne są proszone 
o przedruk tcgio komunikatu.

Na fundusz celem dostarczenia podręczników 
naukowych (ba polskich żołnierzy studentów od­
będzie się w poniedziałek i5. bni. o godz. 7 w 
„Sokole 11“ (przy I. Szeptyckich) przedstawienie 
teatralne. W yb awioną zostanie sztuka Zapolskiej 
„Tamten". Na ten sam cel odbędzie się tego sa­
mego dnia o godz. 10 zaibawa z tańcami w rćow. 
„Gwiazda11. . __________

Lwowska dyrekcja kolei państwowych ogła­
sza: Zmiana rozkładu iazdv pociągów pośpiesz­
nych Lw ów —'Kraków—W arszaw a: Z dniem 15. 
grudnia br. zmienia się rozkład jazdy pociągów 
pośpiesznych nr. 101 i 102 Lwów—K rak ó w —W ar­
szawa, a mianowicie dotychczasowy pociąg nr. 
102 odchodzić będzie ze Lwowa iako pociąg po­
śpieszny nr. 6 o godz. 14.45 i przybędzie do Kra­
kowa < gedz. 22.16, do W arszaw y o godz. 9.20. 
Z powrotem pociąg nr. 101 odchodzić będzie z 
W arszaw y jako pociąg nr 5 o godz. 32.30, z Kra­
kowa o godz. 8.25 i przychodzić będzie do Lwowa 
* godz. 16.00. ____

„Gazeta Lwowska” z dinia 15. grudnia br. o- 
gfasza rozpisanie jednorazowej dostaw y wyrobów 
stolarskich, kołodziejskich, bednarskich, blachar­
skich, żelaznych, oraz dostawę zegarów, larnP i po­
ścieli do łóżek, dla określi Dyrekcji kolei państwo­
wych w Stanisławowie. Termin wnoszenia ofert 
upływ a z dniem 15. stycznia 1920 o  godz. 12 w po. 
manie. Bliższych wiadomości można zasięgnąć w 
Dyrekcji kolei państwowych w Stanisławowie, w y­
dział ruchu, drzwi nr. 143.

Kierownik Dyrekcji kulcl państw.

Bank krajowy.
IIL

(Dokończenie spraw ozdania dyrekcji D anku krajo­
wego za ro 1918.)

Wspólne reprezentacje Banku krajowego i 
Banku przem ysłowego w  I.ub!]nie i Dąbrowie 
górniczej zamknęły także i rok sprawozdaw czy 
1918 dość znacznym zyskiem. Z dniem 1. jipca 
J919 przeszła wspólna reprezentacja w Lublinie 
na właoność Banku krajowego, który prowadzi ją 
dalej jako swoją filję, zaś reprezentacja w Dąbro­
wie górniczej na w łasność Banku przemysłowego, 
jako filja tegoż Banku.

Subskrypcja polskiej pożyczki państwowej. 
Z funduszów obrotowych Banku krajow ego zaku­
piliśmy na rachunek w łasny  sto miljonćw asygnat 
polskie] pożyczki państwowej, podczas gdy klien­
tom naseym sprzedaliśmy tej pożyczki w e w szyst­
kich naszych zakładach na łaczna kwotę im. w. 
420,645.700 kor., im. w. 1,303.700 r rk , im. w. 
3,339.400 rb.

Akcje założycielskie i syndykackie. W roku 
sprawozdaw czym  zawiązaliśmy p rzy  współudzia­
le Banku przemysłowego. Banku hipotecznego, 
wojennej centrali handlowej w Kiakowie oraz sze ­
regu osób pryw atnych spółkę z ogr. poręką pod 
nazw ą „Brody* o kapitale w yłącznie krajowym. 
Spółka ta nabyła na w łasność znaczny obszar 
ziemi t. zw. „Państw o Brody", któremu groziło 
przejście w  obce ręce. Nasza inJtytuęja partycy­
puje w tej spółce z kapitałem 1,000.000 ko^on. Ma­
jątek „B rody11, obejmujący obszar 22.655 ha (ck.
40.000 morgów) gruntu, vł tern 15.957 ha lasu, oraz 
3.074 ha roli ornej ma zostać przez spółkę odbu­
dowany, poczem spółka zam ierza przystąpić, po 
uporządkowaniu gospodarstwa lakowego, do 
eksploatacji lasów 1 sprzedaży materiału drze­
w nego tak w  stanie surowym, jak i obrobionym, 
przy uwzględnieniu w pierwszym  rzędzie potrzeb 
ludności okolicznej w zaopatrzeniu jej w  drzewo 
opałowe i budulcowe. W ypadki w ojenne uniemo­
żliwiły na razie przeprowadzenie tego planu, m a­
my jednak nadzieję, że do nastaniu pokotu, plany 
nasze będą mcgly być w  niedługim czasie zre­
alizowane.

Zauważymy dalej, ze założone w roku 1917

tow arzystw o „Zagłady gazu ziemnego i gazoliny“ 
o czeni wspominaliśmy w poprzednich naszych 
sprawozdaniach, zostało w roku spraw ozdaw ­
czym przekształcone na tow arzystw o akcyjne i 
olłhzało się w pierwszym  roku swego isitnienia 
przedsiębiorstwem bardzo żywotnym, czego w y­
razem jest zamknięcie już pierwszego roku admi­
nistracyjnego znacznym zyskiem, który zezwolił 
na wypłacenie U proc dywidendy. Chcąc rozsze­
rzyć zakres przedsiębiorstw a, powiększyć in­
wentarze, rozszerzyć sieci rurociągów iip., przy­
stąpiło tow arzystw o do powiększenia swego kapi­
tału akcyjnego do kwoty 3 i pól rniljona koron, w 
czem i nasza instytucja partycypow ała w kwocie 
37.500 koron. W roku 1919 nastapi dalsze powię­
kszenie kapitału do 25,000.000 koron, projek. ow a- 
ne j ts t  bowiem rozszerzenie zakresu działania to­
w arzystw a na cały przem ysł naftowy, nabycie 
kopalń nafty w  Schodnicy i U rycz u wraz z siecią 
.rurociągińiw.

Uznając następnie w  całej pełni konieczność 
jak najszybszego uzupełnieua ubytku maszyn rol­
niczych w kraju, zn iC rz iu .l i  wskutek w ypad­
ków wojennych, tal n sprawozdawczym ,
piócz partycypacji i ^ i a b r y c e  „Lemiesz11,
0 czem już w sprawozdaniu *.a, rok ubiegły wspo­
mnieliśmy — przystąpiliśmy w roku 1918 do po- 
w dająccgo tow aizystw a akcyjnego „Trzebinia" 
fabryki maszyn i narzędzi rolniczych, odlewni że­
laza i metali, subskrybując akcie na 25.000 koron. 
T ow arzystw o to, nabyw szy  istniejącą w Trzebini 
fabrykę m aszyn Rudolphiego i Sp.. puściło ją w 
ruch i przystąpiło do produkcii tych tak bardzo 
naszemu rolniczemu krajowi potrzebnych narzędzi
1 maszyn.

Dalej zauważam y, iż łącznie z Bankiem prze­
mysłowym i tow arzystw em  dla przedsiębiorstw 
górniczych „Tcpegc" zawiązaliśmy spółkę z ogr. 
por. pod firmą „Rudy żelazne" z kapitałem, w yno­
szącym na razie 200.000 kor. Zadaniem spółki jest 
nabyw anie koncesji na prawo poszukiwań rudy 
żelaznej oraz nabywanie terenów rudonosnych 
specjalnie n.a terenie b. austr. okupacji w Króle­
stwie poDkicm, w powiecie koneckim (majątek 
Ludwinów), iłżeckim gub. radomskiej oraz półno­
cnej pr ląc: gub. kieleckiej. .Spółka przystąpiła 
energicznie do spełnienia ew h/ozo icigo sobie zu- 

idania, poczyniła starania o definitywne uzyskanie 
szeregu koncesji w mająticu Ludwinów, część kon­
cesji nabyła w drodze kupna i rozwinęła działa! 
ność, zmierzającą do przygotow ania już w naj­
bliższym czasie eksploatacji upatrzonych terenów 
rudonośnych.

Ponadio chcąc przyjść z pomocą personaiowi 
bankowemu we Lwowie i ułatwić mu zaopatry­
wanie się w  artykuły  codziennego użytku i środki 
spożywcze uf wor żyliśmy orzv współudziale 
wszystkich lokalnych instytucji finansowych 
„Bankowy zakład apruwizacyiny". do którego 
przystąpiliśm y z wkładką 10 000 koron. Kierując 
się tymi samymi w zględanr zezwoliliśmy naszej 
filji w  Krakowie na przystąpienie z udziałem
5.000 koron, oraz w kładką na kapitał obrotowy 
dw ukrotnie wyższą, 1*4.000 koron, czyli razem 
15.00C koron łącznie z krakowukiemi instytucjami 
finansowymi i przemysłówemi do analogicznego 
zakiadu w Krakowie.

W reszcie chętni zawsze do udzielania poparcia 
przem ysłowi krajowemu przystąpiliśm y również 
do zorganizowanego przez „Krajowy Patronat dla 
popierania rękodzieł i drobnego przemysłu to ­
w arzystw a „Pracownia taniego obuwia w Krako­
wie11 z 10 udziałami po t00 koron.

Nakoniec zauważam y, iż fabryka azoranu w  
Borach ad Jeleń (tow. ahc. „Azot") z powodu tru­
dności w sprowadzeniu pewnych maszyn ?. zagra­
nicy dotychczas nie została jeszcze puszczona w 
fuch, natcm iaT  założona przez nas w roku 1918 
wspólnie z Syndykatem  rolniczym i inneml 
Przyjaźnionemi instytucjami fabryka m aszyn ro l­
niczych „Odlew11 w Krakowie, oedąca w pełnym 
ruchu, okazała się bardzo żyw otna i już w pier­
wszym  roku bilansowym w ykazała zysk w kwo­
cie; 227,805-36 korom, z którego wypłaciła spólni- 
kom 6 proc. dywidendę. Obecnie zaś przy zamie- 
rzenem rozszerzeniu zakresu swei działalności 
przysi apiła do podwyższenia kapitału udziałowe­
go z 2 i pół na 5 miljouów koron.

Fundusze wywiezione do Fosfl. Przy końcu 
niniejszego sprawozdania z przyjemnością z; zna-
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Złożcna 
n a l e w k a  

żelaza. *

strawne preparaty źnlaza stosowane przj

Złożona nalewka
6744

żelaza z arsenem
1 7  i n i e d o f j M i j i c i .

czarny, iż w ciągu roku sprawozdawczego udało 
się narr sprowadzić z Rosji resztę gotówki i efe­
któw maozych i obcych (dopozyta pryw atne), któ­
re znajdowały sic; w  Kijowie i Ro^ owie n. D. 
Wskutek tego w szystkie fundusze, wywiezione 
przez Rosjan z częścią Baniku w rohu 1915 do 
Kijowa, a następnie do Rostowa n. U., powróciły 
do nas.

U e n ly s ia
Dr. Tadeusz K A S P R Z Y C K I
ordynuje Lwów ul. Ro nanowicza 3. parter (przeuf . l e ­

nie ul. Ara teniickieil. 85p

Halne zebranie
członków Gal. S-ki Myśl wskiej z ogr. poręką, przedtem 
A. DZIKOW8K1 we Lwów e odbędzie się 1 >. grudnia 
br. o go oz. 12 w południe w kanceiarji dr. Uoehra, 

ul. Romauowicza 1.
PORZĄDEK DZIENNY t 

Wmosek na likwidację i rozwią-anle Spółki.
W r.izie braku wyma anego uomaletu, następne 

Watne Zgrom id /e  iie odbędzie s ę  27. bur. w tym sa ­
mym lokalu i godz.n e.
79 (i Sew. Kroeu'skJ, zawiadowca.

Ofiary i pokwitowania,
(Złożone w administracji „Lurjera Lwowsk.")

Na skarb itóiski:
Jako dobrowolny podarek składają urzędnicy 

1 funkcjonariusze ktaj. Biura Patronatu  Spółek 
oszczędności i pożyczek i krai. contr, kasy przy 
Wydziale, kraj. zą irties. październik: po 10 kor.: 
dr. óubowsici, M- numr.iei; oo 5 kor.: M. \Vojna- 
rowicz, łi Choynacka, Z. Janikowska, H, Nie- 
mentowrika. H. Nosowigzówna, M. Ostrowska, A. 
Siedlecka, M. Surzyńska. Z. Wincza, E. B.odziń- 
ski 4 kor. i służący Roscnbejger 1 k„ razem 70 k.

Na Górnoślązaków:
Prof. dr. U ridi złożone na jego ręce przez u- 

czenice ki. V gimn. P. S trzałkowskiej zamjasi; u- 
poniinku na św. Mikołaja 52 kor. — Rok Ul B 
fcinin. naucz, żeńsk. państw, we Lwowie 10 k o r .— 
J. If. 40 kur. — Gimnazjum w Samborze, złożyły: 
kl. I A SI 20 kor.. I B 26 kor.. U A 82 kor., III A 
41O0 kor.. III B 42-30 kor.. IV A 124 kor., IV B 
104 kor.. V 36-30 kor., VI 101 kar.. VII 80 kor., 
VIII 30850 kor. — razem 1.029-50 kor.

Na dzieci śląskie:
Zakład naukow y pani Olgi z  Fillipich Zycho- 

wiczowej 300 kor.
Na rzecz protestu w obronie wschodnie] Ma­

łopolski: >
Albinowie Czechowiczowie 20 kor.
Na ociemniałych żołnierzy:
Zamiast mszy św. w pierw sza rocznicę Śmier­

ci za duszę śp. M arjana Natalliego, żona i dzieci 
30 kar. — Zamiast podarku ud św. Mikołaja dla 
p. Ulkowsklej gosp. kl IV licea]. szkoły p. Olgi 
Filippi 100 kor. — Nieprzyjęta należy/ość za mszę 
św. za duszę śp. Kazimierza, rodzina Szumańskich 
20 kor. — Zamiast mszy św. za najdroższego ojca. 
Jan Szafran, kierownik szkoły w Krzywicach 
20 kor.

Na Inwalidów wojennych wojska po'skiego:
Związek studentów architektury ku uczczeniu 

prof. śp. Lewickiego 25 kor.
Na gwlażdkę dla żołnierzy polskich:
Lambert 50 kor. — Kl< ŝa IV B wydz. szkoły 

żeńjk. im. św. M. Magdaleny w dniu św. Mikołaja 
na ręce gospodyni klasy 80 kor. — Dla uczczenia 
pamięci brata i szw agra, Adama Zakliki, Edmun­
dowie Bilińscy 100 kor. — E Hilkowa 10 kor. — 
Nieprzyjęte pi zez p. M, C, 15 kor. . ' 1 ' ■ * ~ \

Na grobowiec dla ofiar mordów ukraińskich 
w Złoczowie: ;

Zebrane przez p. Br. Poćkha w D żuryni6i40k. 
Dla dzieci po śp. Mazurkiewiczu:
Lucja Hudzikówna, Chodorów 10 kor.
Na ochronę dzieck?:
Za szczęśliwy powrót tatusia z ros. niewoli 

M arysieńka Szafranówna z Krzywic 20 kor.

O G Ł O S Z E N I A .

N a u k a :  w y c h o w a n i e M E R E S Z K i
H n f f Y  F.ęr.ZNF.

i maszynowe, w\szywanfe 
koralikami, obciąganie guzi­

ków p r z y j m u j e
C H R Z Ę Ś C I  J A R S K I  

ZAKŁAD HAFTÓW 
A kadem icka 22 , I. p.

0 % o . z u k u j f  profesor <, 
1 któryby w 2 latach 
przygo ował do matury ie- 
a nej Zgłoszenia do edmi 
nisiracji pod , Realista11.

7866

H o s a i ly  i p r a c e .
2710

A s p ir a n t  farm.>c i, 22-!e- 
tui, Polak z rozpoczę­

tą praktyką poszukuje miej­
sc* w aptece za skromnem 
wyn gibcze.iifłifti Ofeity do 
Liskowac.d, Taria»ów.

7851

*J9 , j* b l& n o  za ękaw.k 
ska..kowy Znaazca  

odda za sowitem wynagro­
dzeniem do P ioszi ,  Niem­
ce o/icza 9, parter boczna 
Be mi. 79-ib

C z e r n i  nosi
więcej cię szpecić nie bę­
dzie. Podać swój adret 
R im m Zawadź 1, Lwów 
G ł  boka 2 i. Dyskrecja za- 

ewniona. 7948

j g ^ o m o c n ik  gorzel iany z 
■ więks/ą piak yką zo- 
slan"e pi wyjęty zaraz pc kh- 
walersku na czas Rathjjan i. 
Z łoszenia p isem ne: ZarżąJ 
gorzelń, Borynicze, p. loco.

75S7

P A N N Ę
K u p n y  i s o r z e d a ź .

BI Sm ba NVV HtBK U ■"

S K L E P O W A
z odpowiedniemi kwalifika­
cja mi, dob ze rolccn ą, 
pr -vi mie f 1 ma EDMUND 
RiEDL, we Lwowie, Rutow-

M ^ o a z u k u j e  dzietżawcy 
■ ewentu .i.iie <aijjua kil-
'■•umoLgowegc gospodarsiw-ii 
wiejskiego od imjw ześniej- 
szej wiosny Wiadomość 
Zakrzewski, Tarnopol, ulica 
N em e-vicza 1 *. 7 2;

sk ego 3. 7891

D z i e w c z y n k a

do posług
potrzebna. Zgłaszać się do 
administracji Km jera Iwow. 

01 11—6 t e :. 7.14

j|flf Lw. u r u t y n a  skau- 
■” * towa 1 upi dla war 

szmalów stójdowych to k er . 
ntę do drzewa, rozpiętość 
do 60 cm. — Zgłoszeni, 
Warzeulca, Szeptyckich 74, 
Sokół.

78?'

f l o s z u l  :u.y 1 os idy In 
i  spe.ttura poli ji miei- 
skiel, były warnjfiStrz i In- 
strukioi żandarnierji, emer. 
urzędnik sądowy, Polak l.at 
6. Łaskawe zawiadomię.iia 

uprasza dla Fr. Stan szew­
skiego w Drodach, u'ica 
Mickiewicza ; 6. 7930

o am ien  c a  0 dwócl- 
f outach zaraz do 

sprzedania. Wiadomość ul. 
Leśna 5, u zarządcy od H do 
0 po południu. 7654

Wł pow. du żałoby sprze 
“  dam lub zamienię nn 
mateij ił czarny, dywan, m 
szynę do szycia lub lytcń 
nową grana ową jedwab.ią 
suknię wraz z odpowiednim 
sukiennym żak etem. W*a 
domość Le artowicza 15. 
1 p. między 2—4. 7871

^ o . a d y  woźnego lub 
■ s.użącego od 15. s ty ­
cznia po tnkuie j8-leini 
Po'ak, umiejący biegle czy­
tać i p sać, chęiny do wszel­
kiej roboty. Zgłoszenia pod 
„38* do admin stracji.

7921 j&^Ołoubl*! b iłe płocie 1 
■ ne nr. 39, nowe z gum­
kami sprzedam. Wincentego 
Pola 1, L p. na lewo.

7888R óżne.

, la  pp. Inżynierów, stół 
rysunkowy z deską d 

sprzedania. L:stop-d* 34 
parter na prawo. Zgloszer 
od 3 ropołudniu. 7876

^  zw a jca r ik isG o r żk ie  
®  Z ioła dra J|* B auera  
w Zurichu. P ,bu 1 za,;i a- 
petjt, leczą obstrukcję, he­
moroidy, katar Uszek, złe 
iraw.enie Idealny a ro -  
drk p r z e c z y l i  c z a ją o f , 
. r; woz wy t. lko  z inaiką 
„Kogut". Do nabycia w a- 
iitekach. Hmtowr.y skład 
W. G. Muszyński, Przemyśl 

7353

f^etMolw ir browningowy 
”  sie imiosirzałowy z 40 
nabojami lornetę połową 
8 x Zeissa nrzedam. Leona 
Sa i.ttiiy 9, 11. p. na lewo, on 
12—3. 7889

f  p tek i kupni puszukuję, 
• *  gotówką 20.0 0 koron. 
Oferty Warszawa, Towa.o 
wa 10—3/, mieszkanie 
Ch jnowakiego dia „Apt - 
kąiitf* 6764

| S "• ar*yn y  d 1 pisani.i, na 
■Wie wet zupełnie zniszczo­
ne przyjmuje do napriwy 
Jul usz He ker, Kraków 
św. Marką A  W W

sprzedani < lubo U.>iiK-.k o
ubra ie maran rkowe niebie kie lisy z ko nie-

na średniego mężczyznę 'r iem i zarękawkiem Sobolo- 
Oglądać można od 1 - 3 ,  nom Ossolińskich 13- I. p- 
Kochanowskiego 62, 11 p jnuędzy 2 4 - tą 79zb
dizwi 7. 7:170 1 — • 11 ■ ........... ... u ........... .... . I fa m ie n ic a  nowi incżli-

led a m  stół antyczny wie największy komluit, 
maboniowy. Kochunow-w samym ś ódmieśtiu, z o- 

Sklego 48, 1. p. 7i*13gromną kawiarnią do sprze­
dania, potr/ebna gotówka 
dwa miliony k.iron Marczyń- 

- 7927
j-jk.tfoCiy • a <f zewko, ffli- 
4#  n ka Lalek,
spiańskiego 16, L p.

uL Wy-

7910

ski. Wałowa 2.

ontoa r ą z c o i r  wyso.l
—     ■ ■ |—  docho i przynosi pa-
g t  —»"Eł  . k ł ł m o l a l o p  110 ten| przyrząd do gotowania 

Volt, n.U 120 Ampei-lnad lampą naitową. Zglo- 
gidrin. Adres: ul. Mikołaja 8zen.a „tódremus". „P aca- 
18, iL p. Eichelberger.  jskrytka pocztowa Wsdo-r

7915

m>. mc.y uni­
wersał y do sprzeda-

kazja  Płaszcz krymski 
ł I I  s biały do sprzeda­

n a  ul. Badeuich 7, l p. na.nia magiz n futer łij iicka 
- rawo. 730Ul20. u p. Wróbla. 7929

Sprawozdanie

Z Ralołgo Zjroir.j: ciia Inwall^ui
i r  A l l e m l i r O f f l c ,

Dnia 7. grudnia b. r.
urządzono Walne Z grom adzeni Inwalidów w 
NiemirowJe i z okolic celem założeniaKoia miej­
skie :o Inwalidów w Niemirowie. Po rgólnetn 
głosowaniu wybrano na członków W ydziału  

następujących:
Przewodniczący Wiktor Tuczapski, zastępcą Fet- 
wel Handler, sekr. Jan Kolinycz, zast. Katz Her*, 
skarbnik Grzegorz Głiwacki. zast. W oli Żwiru.

K o m i s j a  r e w i z y j n a :
Stefan Besochą, Józef Rzeszowski, GrzeguR  

Zabrański.
S ą d  łru I e ża ńs k i:

Jan Kowalski, Jan Palichow ski, Józef Stanisław­
ski, Fciw d Handler.

Statut podany glosowaniu przyięto, rezoluc.ę 
przesłano Wydziałowi Wykonawczemu w Krakowie 

Niemirów d. 7. grudnia 1919. 7921
Sekretarz. Skarbnik: Przewodn'czący j ,

R o fo n p  m  Brzggm  G Iwitfłl Wfttor Tuczapsjf.

X * o d k ia i l j r  k o . e j o v e
dębowe 260 r  24 x 14 c]m w Ilości 500.000 sztuk 
ku, lę z do-itawą w ciąga 6 m es ęcy, płacąc za­
d ę te :  po 2 mk. od 8-4. Szczegółowe of rty z po­
daniem stacji załadunkowe) do B.ura 0.„łosz.ń 
Tow. Akc. ..Reklama Rolska*, w Warszawie, 

Jasna 10 8ub. „T. N. M.“ 6752

S T A  Ś W I Ę T A !•
Polecamy łaskawej P. T. migdały, rodzynki 
czekoladę, kakao, herbatę, kawę, fig i,  orzechy 
jabłka, wino. cukry Itd. wszystko w najlepszych 
gatunkach. Ceny przystępne. K Nakcy& iaiwkB  

Lwów, Kopernika 11. 7909
BSZ

M oszpy Bolniczs 
K s ie lc E p  rodzaju

w plerwszorzędnem wykonaniu dostarcza Towaru

„ i m n r  m o i • i m
W l.ileA, I. M a y c a d e rg a ir s  2.

sm
ODRODZENIE POLSKI D z ie je  P o l s k i  o d  a a -  
m i e p z c h ł e j  p r z e s z U i c i  Ho c h w i l i  o b e c n e j
prof. Henryka M o ś ®  dego 1 W oJz inieiz-i Dzwou- 
kowskiego ozdobione 1 .6 iiustrac. C e n a  M k .  21. 
Dzięk: swej wyso‘,-:ie: wartości ksiąkka to powinna 
znah-źć ię w kaz. ym Int.lig. aoo.u. Nadaje się 
jako piękny upominek gwiazdkowy. Do nabycia we 
w= ystidch k. ięgamiach. Skład główny w księga'ni 
„ O g n i w o "  Warszcwa, Hortensja 7. 7918
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p ł a w y  i razparajtenia
0  u s ła is n s u  i w y .ja g n c d z e n u u  n a u ­
c z y c i e l i  p u b l ic z n y c h  i z k o i  p s w s r e *

c h u y c h
ZBStlWlł Ł I J  » W l f i  T i l t | H.
Jestto zbiór wszystkich najnowszych ustaw
1 rozporządzeń dotyczących stabi izac i 1 
nowych po mrów (z dodatkami drożyźiia- 
nemi) nauczycieli szkół pow z. oraz tabela­
ryczna zestawienia tych poborów w mar­

kach i kor. osobno. 7940

^'ad Siówny w ininarnj A11U3I0 o^Rl JHlfl U S!Ry3d
C en a  e g z .  k . 8'SO  z  p r z e s .  p o c z t .Cen:

H9BESS
W u r .z iu ly  a u t o m o b ilo w e  I*. O. U . p rzy  

n i. .b a u o w sk ie j  I. 1 2 0 . p r z y jm ą  k il*  
k u  NtarRzyeh d o ś w ia d c z o n y c h  m o n te ­
r ó w  a i if o id o b ilo w y r h , tc;k n rzy , s p a w a ­
c z y  (wzwaj w r ó w )  ś ia s a r z y  u a r /.c iiz io -  
w y c li .  SEgtoNzeuIa w  w a r s z ta c ie  m ię d z y  
O a  II  p r z e d p o f . 7937

K p i .  F Ł l i j w i p s h i  m . p. S z e f  0 .  J.

Sp.iiid akcyjna potainyji łtrajnwjrch lm- 
tu l i  u s n  iBlBScy.nycii „Gran u m"

H UaPSZMii
©tworzyn z dniem 1. grudnia 1919.

fi i |n iiinwy nh,m;,"“
we Lwowie przy ul. Kopernika 1. 20. 
w loka u Towarz. Gospodarskiego
pod kierownictoem c łonka zarządu Ora

7936Henryka Pawlikowskiego

m  w e  L w c w iemmm w ła s n y m  t o r e m  *co fe iow ym  
p o  .ż u k u  o  d o  w  y d z ie r *  i!w frn ‘a  Z w ią z e k  
S p ó łe k  h o d o w c ó  w d r o b iu  „ J A J J "  w  K ra­
k o w ie ,  W o la k a  8 6 . 7929

t a n l i i  d o s ta w y

Superfosfatu i Salopy CiijsMsi
n a  w ico a iy  r .  1920

anajau^ą się we wszystkich oddziałach Towarzy- 
siwa goipodarskiego i Spółkach rolniczych, gd/.ie 
je roln cy mogą przag ądnąć albo też poinformo­
wać sic w Banku rolniczym We Lwowie, celem 
po "zyni-nia zamówieni?, klóre jednak najdalej do 
d n :a  2 6  g r u d n ia  1919. znajdować się musi 

w ręku Ban*u ro m ezego  we Lwowie. 7906

CZASOPISMO
GÓRNICZO-HUTNICZE

jest wraz z dwutygodniowym dodatkiem

, .C Z  A H O P T S M O  N 4 F T O W E “
edznym w  Polsce organem, poświęconym s r a w o m  

g ó r n ic z e g o ,  h u t n ic z e g o  i n a f t o w e g o  p r z e m y ,  
s łu ,  oraz z./iąianyin z nun uulęziem wie zy i t - c h . ik 1. 
Lr eJp la ia  roczna Mk. 60 —, zes yt pojedynczy Mk. 4 — 
Biu o re ia<cji i ad uinistrac.' w Warsziwie, Bie ariska 18 
W Krakowie, Jagiellońska ’5. — Konto P. K. O. N .

141.043. 7619

K o w a d ł a  
l in  rid <?

M Io  y  i  m ł o t k i
W ^ z e i k i s  n a r z ę r i i z l b

dla ślusarzy, kowali 1 t. d. 

p j l e c a

ANTONI HM Sli
Lwów, ul. Sobieskiego 3. 4650

Z n o w u  d o
n a b y c ia

W 3
Na świerzb,

SKABOFOR ? Z n o w u  d o  
"■ n a b y c ia  I

f in  a c h  s k t i  k u j e i
swędzenie, lisz je skóry meza-

I

wodny środek, przez lekarzy w.elokrotme polecona 
D ra F l t s c h a  o r y  g i u a l  n a m a ś ć  i p u d e r  

„SKABOFU 5«r.« 
nie brudzi, n e bar i, bez znpachu.

DO MABYCIA Wfr WSZYSTKICH APTEKACH 
S k ła d  g łó w n y !  G iiu m a  r o z s p r z e d a z  
„ S k a b o fo r m u "  d ia  P o ls k i  K r a k ó w , 

Lub c z  2 2 .  3i3>-

BMW
P iły  d o  g a t r d w , c y r k u la r k i ,  
k u c h n ie  i p ie c e  n a c z y n ia  e m a ­
l io w a n e  w y r o k u  k r a jo w e g o ,
— n a r z ę h z ia  t e c h n ic z n e  —

poleca

S u tfL  3 S i e : e s 3s : i
L w ó w , P a s a ż  N lik o la s c h a . 7911

I

Większe przedsiębiorstwo naftowe 
po-zukuje ztenotypistki pi­

szącej biegle na maszynie ze stenografią 
polska i ew ent niemiecką oraz znajomo­
ścią buchalterji. Reflektuje się tyłku na siły  
pierwszorzędne. Zgłosz. przes. pud adresem 
HOLMIN Drohobycz do 20. grudnia 1919.

7846 •

KAPUSTĄ GŁOWIASTA
sprzedaje 7944

^ f i c i » * a w ? i ^ S s  S z e w c z e n k i  1.
i :p p o d w a l n

R z e c z y p o s p o l i t e j
Uwagi o sz Ole i wychowa- j 
niu N pis ił D r .  J u lia n
B o r y  Cera 6 k. Skład g:ó- 
w ty : Altcnberg Seyfart Wcn-I 

de, Lwów. 7931

Dla  myślivvy:h <ka.vji iel  
do nabycia lo r n e t k a  I 

Z e i s s a  u optyka Koperni-j 
ckie •£>, ul. H licka 10.

iYlieszkania.

Fj, o s z u k u j ę
8  gauck > un

dużego cljjil 
gaucku ume lowauego 

poV<jiu w okolicy Techniki. 
C na obojętna. Zgłoszeni 
do  administracji pud B. M 

7863

p a n i e n k i !
■ 84>-go donm

z zamożnie - 
znajdzie 

ca*e utrzymanie i opie:ę. 
Bliższe .nformacje w admi­
nistracji. 7868

g  Podoje, kuchna etc. za 
prowianty. Zgłosz<‘n:a 

do administracji pod „Pro 
wiaut“. 7912

Kolonistom
sprzedaje ziemie I. kl. położo­
ne w b. Galicji środkowej, 3 km_ 
od miasta powiatowego i stacji 
kolejowej, w pobliżu kościoła . 
szkoły, w cenie 4 0 0 0 -S 0 0 0  k. 

za m o r g .

Pzjlowo pważiioirc R u t  
:: laraelacyjjra w Hratoiuj::

Ul. Grodzka I, 26.

G ALIC . A K C Y JN Y

mm HIPOTECZNY
WE LWOW3E.

FPLJE;
W KRAKOWIE 
W CZERNI OWCACH 
W TARNOPOLU

Kapitał akcyjny 
Rezerwy

E K S P O Z Y T U R Y :

W STANISŁAWOWIE 
W PSDWOŁOCZYSKAtH 
W NGW031ELICY

30,000.000  kor. 
22,888.900 kor.

7699

k. t t s iu k u  a  'i lub 3 po 
■ , koje częściowo luh 
ca'kowicie umeb owane n 
mie zk n :e i ateli.T. Kaz.i 
rrierz Gruss, redakcj 
Szc utka, Lwów hotel Geor- 
gea (księgarnia Aitenberga).

7945

S p e c j a l i s t a  c h o r ó b  s k ó r n y c h  i w e n e r y c z n y c h

D r. A. S C H W A R Z
sekundarjusz szpitala powszechn. przeprowadził się na 

ul. Sł iwaekieno 4 na przeciw poczty 7973

Sw iepzbę
u s u w a  w  c ią g u  C d n i m y d la n a

* » - r a  C I E I S i * * * *
uznana przez powagi lekarskie 

Łatwo się wci ra, ma przviemiy zapach, nie plami bielizny 
7-i92 i ciała, z łatwość ą się zmywa wodą.
ŻaflaC v aptekach i s-dnd, aptecznych rylko „ M a ś ć  P -r a  
H eb d y"  x ó w ie r z b o w c c  m aa etvkiecie Słoiki Aar 1-3 12 
osob. Tow E. t le t łd a  i S k a  Warszawa. Elektoralna 18. 
te'. 1-37. D la k o n i o d  ś w ie r z b y  i p a r c h a  , ,E k w o l-  
H ebda"* S lad nn Lwów S St.-nzel a,)t. k.i Hjtaiańska 8

K A N T U R  W Y M IA N Y  Ioinharduje i sp rzed aje  5°/0 p o lsk ą  
p o ży czk ę  p a ń stw o w ą  — k U P U lE  U Sa^& Z eO A JS
wszelkie papiery wartościowe i monety po najdokład­
niejszym kursie dziennym, n ie licząc żad n ej p row izji. —

T T d .■ z ie la  w s z e l l E i t ł a .  i r s . f o r m e . c j i  co do 
pewnej i korzysLiej lokacji k ap ita łów . — W sze lk ie  ku­
p on y  i Wj lo so w a n e  p ap iery  w a rto śc io w e  wypłaca się bez 
potrącenia prowizji i kosztów. — B ezp ła tn e p rzeg lą d a n ie  
numerów losów i innych papierów podlegających I sowaniu. 
U b ezp ieczen ie  lo só w  przed stratą z powodu wylosowania.

iOOOZ3^Ł D E P O Z Y T O W Y  przyjmuje wkładki na rachunek 
bieżący od 500 kor. począwszy, wydaje na wkładki ksią­
żeczk i. — Kwoty do 20U0 kor. w y p ła ca  b ez  w yp ow ied zenia ,

StH3W & 1 DEPOZYTO WE (SAFE DEPOSITS)
w kasach stalowo-pancernych do wyłącznego użytku depozvtarjusła pod 
własnym jego kluczem, gdzie bezpiecznie i dyskretnie przechowywać mo­

żna papiery wartościowe, dokumenta 1 Kosztowności.

Puedruku nie płacimy. 1167
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